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Wychodzi w dn! powszednia wieczorem, w niedziela i święta rana, a nadto wychodzą 
stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni pośwlątecznych, dodatki poranna.

OGŁOSZENIA.
.Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsca 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kup.

Ńekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop. 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden 
ryrcz po 2kop. każdy raz.

N adesi ane.- za jeden wiersz 
gnrmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kuriera przyj- 
mv\e także "Biuro Rnjchman- 
i Trendlera ul. Senatorska 26.

Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od e-odziny 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele 1 święta od godziny 10-ej rano do 1-aj w południe.

Prenumerata. 
*tnz°r^ra Warszawskiego 

ty - doilatkiem porannym: 
U g ■*®rszawie: rocznie 
kwart.i .roctai® rs. 4 kop. 50, fe? 2 k0p" 251 miesi5- 

tĄ,j.0^087-enie <1° domu dopła- 
ty' Miesięcznie kop. 5.

«t^i-.pr°wincji i w Cesar- 
»i. "■/ocznie rs. 12, półrocznie 
•»»ie, rs- 3» miesię-*8* 1.
h ,, granica: miesięcznie 

V *°P. 50.
łkt'k er pojedynczy bez doda- 
kop 5; dodatek poranny 
£

# W kościele archikatedralnym św. Jana jutro, 
t ^°dz. 9-ej znana, odprawiona będzie uroczysta wotywa

Wystawieniem i procesją ku czci N. Sakramentu.
• ~~ W kościele Opieki św. Józefa (panien wizytek) 

r°» jako w pierwszy czwartek nowo rozpoczętego
^‘esiąca, o godz. 9-ej zrana, odprawioną zostanie so- 

nna wotywa z wystawieniem N. Sakramentu.
, W dniu jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, w ko- 
.C1ele św. Ducha (po-paulińskim), przed ołtarzem N. 

«rji Panny Częstochowskiej i ku Jej czci odprawiona 
»“2ie solenna wotywa.

t W kościele św. Marcina (po-augustjańskim) ju- 
°> jako w piąty dzień tygodniowego odpustu ku ucz- 

^eąin uroczystości Pocieszenia N. Marji Panny, o godz. 
'eJ zrana, prymarja, o 9-ej wotywa, o 11-ej suma zka- 
aniem i benedykcją, po południu nieszpory bez kaza- 

*Ua> wszystko z wystawieniem N. Sakramentu.
. —• XV kościele św. Kazimierza (panien sakramentek) 

r° odprawione będzie całodzienne nabożeństwo od- 
Pystowe z wystawieniem, kazaniem i procesją ku czci

• Sakramentu.
, ~~ Pojutrze wyjdzie kompanja pątników z kościoła 
w- Stanisława na Woli na przypadający nazajutrz od- 

Plst Narodzenia N. Marji Panny w Rokitnie. Przed 
Wyruszeniem w drogę, o godz. 8‘A zrana, odprawioną 
l°8lanie wotywa na intencję pielgrzymów, poczem udzie- 
^® im zostanie błogosławieństwo.

P RZEGLĄDPO LI T Y CZN Y.
b Wypadkiem dnia jest podróż króla Humberts do 
^mauji, do owej prowincji przeżartej republikani- 
tllem i socjalizmem, do klasycznej ziemi polityczne- 

fanatyzmu i wulkanicznych namiętności. Zda- 
"ało się wiochom, że p. Crispi dostał pomieszania 
pysiów, skoro naraża króla Humberta na wszyst- 

le nieprzyjemności i niebezpieczeństwa, jakie wy- 
może podróż ukoronowanego przedstawicie- 

** idei monarchicznej, po tych szlakach burzy i 
’yuzdania, po śladach, które wyżłobiły niesłychane 
’ historji zbrodnie Malatestów rimińskich.
1 * rzeczywiście, g<ly rozeszła się wiadomość, że 

i^i zamierza podczas tegorocznych ćwiczeń armji 
^Wiedzić Romanję, socjaliści tamtejsi na zwoływa- 
“ycb ad doc meetingach zaczęli ostrzegać ludność 
£rzed pokusą, idącą od tronu, i przypominać, że ka- 
?ay porządny romagnolczyk powinien przyjąć swo- 

króla conajmniej — zgniłem jabłkiem. Obawa 
^°gich manifestacyj rosła. Wówczas jednak po­

wstał ze swego legowiska stary lew z r. 1849-go, 
tryumwir rzymski, Aurelio Safli, towarzysz Mazzi- 
niego z owej epoki, gdy gwiazda republikańska na 
chwilę meteorem przesunęła się po nad widnokrę­
giem Włoch. On przemówił do republikanów Roma- 
nji i powiedział im, że dynastja sabaudzka jest dzi­
siaj symbolem jedności włoskiej i że obrazić króla 
byłoby to spoliczkować ideę, świętą dziś dla każde­
go wiocha.

Saffi przemówił do Romanji wykształconej, my­
ślącej; do mas, zarażonych socjalizmem, odezwał się 
galernik, Amilkar Cipriani, którego niesforna Ro- 
manja trzykrotnie obierała deputowanym, dopóki go 
król Humbert nie ułaskawił. W pierwszej chwili 
ów Cipriani obiecywał sobie przyjąć w Romanji 
ukoronowanego sabaudczyka „ze strzelbą w ręku i 
pudełkiem nabojów w kieszeni”; przypomniawszy 
sobie wszelako ułaskawienie swoje, namyślił się 
inaczej i w odezwie do ludu ostrzegł przed wszela­
ką nienawistną manifestacją, dowodząc, że wygo­
dniej jest socjalizmowi gospodarzyć pod rządami 
króla, niż rzeczypospolitej.

Dzięki temu wszystkiemu i dzięki może zdrowe­
mu instynktowi patrjetycznemu romauiolczyków, 
król Humbert doznał w całej prowincji tamtejszej 
najgorętszego, iście owacyjnego przyjęcia. Kędy 
stąpił, w Forli, Rimini, Cesenie, Faeuzy i Raveunie, 
cała namiętna ludność tych miast śpieszyła na wy­
ścigi, aby gromkiem emiea! i uraganem kwiatów 
przyjąć króla, po raz pierwszy na „ziemię wulka­
nów” wstępującego. Podróż króla Humberta do Ro­
manji stanowi jeden z największych tryumfów poli­
tyki p. Crispiego.

Śledztwo, prowadzone sprężyście przeciw schwy­
tanemu w Sofji członkowi bandy rozbójniczej, która 
w Bellowie porwała Laendlera i Biudera, wykaza­
ło, że zimę spędziła ona w serbskim Niszu. Przez 
całą zimę banda ta, złożona z 30-tu ludzi, pobierała 
najregularniej pensję miesięczną od swego wodza 
Kisarewa (czy Kiserowa?). Na wiosnę zamierzono 
wkroczyć do Bułgarji, celem plądrowania wiosek 
pogranicznych i wywołania rokoszu. Wkrótce je­
dnak przekonali się, że rewolucji wywołać nie po­
trafią; po utarczce z żandarmami pomiędzy Trnem i 
Radomirem przedarli się przeto w góry Bellowy i 
tam dziś koczują. Inna banda kryje się w okoli­
cach Tetewenu; dwanaście głów już z tej bandy » 
spadło z karków na rynku tego miasta, a świeżo I 
pod Karłową schwytano znowu jednego opryszka i J 
ten sam srogi los go nie minie. Zdaje się, iż rząd ’

sofijski postanowił dołożyć wszelkich starań, aby 
rozbójnictwu politycznemu przeciąć wątek życia.

Duchowieństwo katolickie w Irlandji ni o okazuje 
bezwzględnego posłuszeństwa dla pamiętnej ency­
kliki, wymierzonej przeciw tamtejszej lidze naro­
dowej. W pewnej miejscowości proboszcz O’ Neill 
zgromił surowo z kazalnicy lorda Moore, właścicie­
la gruntów w Tij perary, tudzież jego ajenta Whit- 
takera, który przy pomocy osiemdziesięciu policjan­
tów z Liverpoolu zbierał, plon pozostawiony na pniu 
przez wypędzonego dzierżawcę. Gdy Whittaker 
wszedł do kościoła, większa część gminy opuściła 
niezwłocznie świątynię. Ksiądz O’Neill wykreślił 
Whittakera z listy komitetu parafialnego, a lorda 
Moore’a zawezwał, aby publicznie „czynił pokutę” 
za swoją zbrodnię; nigdy dotąd nie zdarzył się bo 
wiem wypadek „aby właściciel gruntu na Zielonej 
Wyspie sprowadzał aż z Anglji bandę rozbójników 
na spokojną parafję, byle biednemu dzierżawcy 
odebrać kawał chleba!” Swoją drogą nigdy dotąd 
kapłan katolicki nie przemawiał w ten sposób z ir­
landzkiej kazalnicy.

O nowem pojawieniu się na widowni czynu der­
wiszów sudańskich podaje bliższe szczegóły biuro 
Reutera. W nocy z d. 27-go na 28-my sierpnia do­
niesiono komendantowi Wadyhalfy, pułkownikowi 
Wodehouse, przez telefon z fortu fchormussa, liczą­
cego 200 egipcjan załogi, że fort ten napadnięty zo­
stał przez silny oddział derwiszów konnych. Na­
tychmiast wysłano z Wadyhalfy patrol ze stu ludzi, 
równocześnie zaś z Debarosy pchnięto w stronę ka­
tastrofy łódź działową pod dowództwem porucznika 
Mac Murdo. Około północy przecięty został drut te­
lefonu, łączącego fort z Wadyhalfą. Kawaler ja dała 
niebawem znać, iż lewa część fortu wpadła w ręce 
derwiszów, załoga wszelako, pod dowództwem bim- 
baszy Abdura Ghana, broni reszty do upadłego. 
Wysłano przeto z Wadyhalfy pod komendą poru­
cznika Macholla nowych 100 ludzi, poczem przy po­
mocy łodzi działowej wyparto derwiszów z fortu. 
Porucznik Machell ze swoimi stoma sudańczykami 
sprawił krwawą kąpiel derwiszom. Wypadek tan 
dowodzi, że duch mahdiego wraz z nim nie umarł. 
Dla anglików wygodny to pozór dla przedłużenia 
okupacji zbrojnej Egiptu.

Br. Z.

Tu i tam.
. Oj źle, panie sąsiedzie! Skąpiemy do szczętu, 

rok nas już dobije... Deszcze mi zalały wszy- 
owies, zniszczyły potraw; nie mogłem dosiać 

2*miny. Co to będzie? co to będzie?... A tu wa­
nnami nadsyłają indyjską i amerykańską pszenicę! 
^awersją poratowałem się na chwilę, ale i to na 
lc> bo zkąd raty płacić?...

Żle, źle, panie sąsiedzie! Zginiemy...
~~ Hm, hm!

Ooo! 000!
liczenie, kiwanie głowami.

" Ot, moźebyśmy zagrali wiścika?
Ha, cóż robić.
Broszę panów...

Ozterech sąsiadów usiadło; grali do białego dnia, 
8pali. ‘U jednego sąsiada Wojtek tymczasem 

oleczył konia, u drugiego skradli ludzie z młocar- 
v trzy korce omłotu, u trzeciego parobcy pobili kar- 
pr'Vu*ka, a u czwartego nic się nie stało, ale za to 
i0Zeerał na ratę Towarzystwa kredytowego odło- 

Pieniądze.
A. niech djabli biorą takie czasy! Podatek 

hdzi utrzymaj, a tu roboty mało, warsztaty

— Ba! to wszystko przez żydów iniemców, panie! 
Sprowadzają tandetę z Wiednia, sprzedają za byle 
co, a my roboty nie mamy. To pomsta wołająca do 
nieba, żeby niemiecki towar kupować*

— A no, no!
— Hej, hej!
— Chodźmy do Hawelki na pilznerka.
— Chodźmy, niecą djabli biorą tę biedę.
Poszli o 11-ej rano, wyszli o 5-ej po południu. 

Tymczasem u jednego był adwokat z Bochni, bo że­
ni się, więc chciał zamówić mebli za 800 guldenów; 
nie zastał majstra, przyszedł raz drugi i trzeci—a 
że nie miał czasu i ochoty przychodzić raz czwarty, 
poszedł do handlu i kupił gotowe meble wiedeń­
skie. U drugiego popili się czeladnicy, nie dokoń­
czyli terminowej roboty, której na drugi dzień już 
nie przyjęto, a w dodatku terminator dobrał się do 
kasy i skradł 30 guldenów!

*
— Katti! Ten rok niedobry. Dochody o 30°/o 

mniejsze, nie możemy nic odłożyć na zapas. Obli­
czyłom, że się mogę obejść bez ekonoma 1 dwóc 
parobków. Cygara przestaję palić, knaster mi wy 
starczy. Frycowi do Berlina poszlę ty o P 
marek na miesiąc. Są tacy w umweisy u ,
1 -°Bna?dzo debrze. Ja odprawię kucharkę i poko­
jówkę. Będę sama jeść gotowała, a Fanny mech 
sprząta pokoje.

— Na zbożu strata, trzeba wziąć się do czego 
innego. Jadę do miasta, skontraktuję dostawę świe­
żego masła, jaj, kurcząt.

— Słusznie. Zrobię redukcje wszystkiego w do­
mu, by więcej sprzedać. Skontraktuj konserwy i kom­
poty. Po co sprzedawać jabłka surowe? ,

Ci ludzie nie narzekali, mało mówili, a robili wie­
le. Nie udawali gospodarzy, ale byli nimi i mimo 
nieurodzaju i klęsk, tabulę zachowali czystą, a ja 
zawsze, tak i teraz odkładają część dochodu na ka­
pitał ruchomy.

*
Tam nie znają Hawełki, Miki, Biariona et tutti 

auantL^ też pan majster zje w domu kawałek 
chleba z masłem na śniadanie 1 zastać go można 
w warsztacie przez dzień cały do późnego wieczora..

Miał się o czem wyrwać? Cóż to za artykuł?..
Wybaczcie! Z kraju, w którym wszyscy maja 

czas narzekać, a mało kto go znajdzie na prace- 
z miasta, które w każdym piątym domu posiada 
handelki delikatesów; ze społeczeństwa, które pół 
doby je śniadania i kolacje, a pół doby śpi, cóż na­
pisać w chwili, gdy obce żywioły wykupują zie­
mię i... sumienia społeczne!

Czeslato Pieniążek.
Kraków, w sierpniu.



Zbrodnia w Kukizowie.
(Korespondencja zagraniczna Kuriera warszawskiego.)

(Dokończenie.)
P. Spang zabrał się energicznie do dzieła. Począł 

badać uważnie teren, przyczem nie krępował sio 
bynajmniej tendencją, przyjętą przez śledztwo, t. j. 
przypuszczeniem, iż czterej wymienieni włościanie 
muszą być sprawcami zbrodni. Przetrząsłszy na­
leżycie mieszkanie księdza Tch., począł delikatnie, 
pod rozmaiiemi pozorami, badać także sąsiadujące 
ubikacje p. Strzeleckiej. Tam odkrył w piecu spa­
lone kwity papierów bankowych i szczątki obojczy­
ka. Uderzyło go to. Zkąd się tu wzięły? Zbyt je­
dnak ostrożny, aby porywczo wydobywać z tych 
premia wniosek, szperał po wsi, czy nie znajdzie 
gdzie pokrwawionych pieniędzy. Jak bohaterowie 
Gaboriau’a, zmieniał co chwila postać i co chwila 
w inncm wypływał miejscu, przez nikogo niepo- 
znauy. To jako druciarz włóczył się po wsi, to 
jako zgounik opatrywał wieprze, to znów za żyda 
przebrany w karczmie prowadził dochodzenia. I zna­
lazł, czego szukał: pokrwawione banknoty krążyły 
po wsi, pochodziły zaś wszystkie z dworu. Zręczny 
ajent dowiedział się podobno także, iż p. Strzelecki 
w kilka dni po zamachu na życie księdza T. spła­
cił zalegle raty bankowe. Wszystko to wydało mu 
się bardzo podejrzanem.

Nie zaniedbywał jednak dalszych poszukiwań. 
Rezultat ich, ze względu na toczące się śledztwo, 
zachowywany jest w tajemnicy, ale p. Spang musiał 
wykryć bardzo obciążające fakta, skoro wskutek 
śladów, wykrytych przez niego, uwięziono p. Strze­
leckiego, a w dzień później jego matkę.

Na powzięcie uchwały co do aresztowania tej o- 
statniej wpłynęły przedewszystkiem dwa fakta: 
jej własne zeznanie, iż ma u siebie 80,000 zlr., da­
ne jej do przechowania przez księdza Tch., z tem, 
iż po jego śmierci mają zostać jej własnością, i o- 
świadczenie księdza Tch., który już prawie zupeł­
nie odzyskał siły, a twierdzi, iż nikomu żadnych 
pieniędzy nie dawał w depozyt.

W każdym razie niemile dotknęło wszystkich za­
tajenie owych pieniędzy przez p. Strzelecką; wydo­
była je ona dopiero wówczas, gdy śledztwo samo 
wykryło prawic całkiem dokładnie miejsce, gdzie 
się znajdują.

Oprócz tych 80,000, znaleziono jeszcze w różnych 
skrytkach u ks. Tchórznickiego 60,000 złr. Razem 
tedy oddała komisja w depozyt sądowy 140,000 zlr. 
w papierach i monecie brzęczącej.

Księdza Tch. pielęgnuje kobieta, wysłana w tym 
celu przez nadprokuratora państwa, p. Zdańskiego. 
Ma się on, jak już kilkakrotnie zaznaczyłem, pra­
wie całkiem dobrze.

Na zakończenie poruszyć jeszcze muszę stronę 
genealogiczną.

Sprawa cała jest tem smutniejsza, że pp. Strze­
leccy spokrewnieni są z rodzinami, które w całym 
kraju zasłużonego używają poważania. Rodzonym 
bratem p. Marji Strzeleckiej jest JE. Polańowski, 
jeden z naszych najwybitniejszych i najsympatycz­
niejszych mężów stanu.

Cios to niewymownie bolesny dla tych zacnych 
rodzin. Wydelegowani urzędnicy, uznając wyjątko­
wą sytuację, przeprowadzili trudne zadanie w spo­
sób świadczący chlubnie o ich takcie i ludzkości. 
Obowiązek jedynie kazał im sięgnąć aż do ostate­
cznych konsckwencyj i spełnili też go, bez względu 
iia osobiste uczucia, aby się stało sprawiedliwości 
zadość.

To jednak dopiero połowa sprawy, drugą połowę 
odsłoni rozprawa karna, która prawdopodobnie już 
W grudniu r. b. rozstrzygnie o winie łub niewinno­
ści oskarżonych.

Komplikacja rozmaitych czynników nadaje spra­
wie kukizowskiej tem tragiczniejszy charakter. Może 
tu wchodzić w grę szczególny zbieg okoliczności, 
może aberacja umysłowa ks. Tchórznickiego zwi- 
kłać jeszcze bardziej wszystkie nici, wreszcie— 
a już i taki wypadek byłby bardzo smutny—mogą 
się na fakt ton składać dwa osobne przewinienia, 
osobno popełnienie zbrodni, a osobno wyzyskanie 
łbrodni przez kogo innego popełnionej.

Wszystko to być może... Energja, z jaką władze 
przystąpiły do przykrej pracy, każę ufać, że wina 
nie ujdzie bezkarnie, a niewinność nie padnie ofia­
rą trafu.

Tyle na dzisiaj... —r.—

Hasze bogactwa kopalna.
Zwyczajem dorocznym naczelnik zakładów gór- 

mczyeh in^ Choroszewski, oglo8il niedawno spra-
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przedstawia

338

Spiawv IsoToiece

930

377
25^

375
317

351
269

98
36

22

7.076.646
9,169,740
9,100,500 

| 5,655,557

3,211,986
2,614,887

81.600
1,081,008

795,996
1,763,088
1,475,256

156.600
145,332 

| 46,800

V.
(Samotne.)

Czy zdarzyło ci się kiedy, piękna czytelniczko, po 
upalnym dniu, spędzonym bezczynnie w zacienionym 
buduarze, gdy nad wieczorem, lekka i strojna, zwie­
szona na ręku swego towarzysza, dążyłaś na spacer lub 
do teatru—czy zdarzyło ci się spotkać postacie wychu­
dłe, zgarbione, nędznie ubrano, które, przesuwając się 
pod ścianami domostw, pragną być jaknajmniej wido- 
cznemi?

Ach! spotykałaś je pewno i nieraz, lecz albo wzrok 
twój obojętnie przesunął się po nich, albo też odwraca­
łaś od nich główkę, skrzywiwszy usta niechętnie...

A jednak to—siostry twojel

5.
&

7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
14.

Tak, jak i ty, stworzone do miłości i szczęścia, 
przez los okrutnie wydziedziczone. Kobiety to 
tne, biedne pracownice, których ideałem jest wła®n-’ 
cichy kącik na starość, a którym życie w nagrodę Pr 
cy daje—łóżko szpitalne.

Jeżeli pozwolisz, przyjrzymy się im bliżej. ,
Oto jedna z nich, w średnim wieku, w ubiorze B 

ranniejszym nieco, wskazującym, że nie wyrzekł* ® > 
jeszcze pewnych zwodniczych nadziei. Biegnie szy*’. ’ 
z pryncypalnej ulicy skręca w boczną uliczkę, id**e < 
szcze dalej—jeszcze dalej—aż tam, gdzie już milk®^ 
wrzawa i zmniejsza się ruch uliczny, do niepozornej ®* 
mienicy wchodzi i po trudnych, stromych wschód*® 
wstępuje coraz wyżej.

Nareszcie jest już pod samym dachem, wyjmuje kl° 
z kieszeni i wchodzi do maleńkiego pokoiku, której 
umeblowanie stanowią: łóżko żelazna z lichą pościelą 
stoliczek, krzesło, kuferek i trochę wykwintniejszy®® 
drobiazgów, któremi kobiety otaczać się lubią, choc**; 
je za oszczędzone na jedzeniu pieniądze nabyć mi***’ 
Między niemi stoi fotografja młodego mężczyzny. ^ei 
to jej ideał, przyjaciel, siła jej życia...

Setki mil ich rozdzielają, nie widzieli się już lat P*' 
rę—nie zobaczą się zapewne nigdy—ale ona mu ^te' 
rzy, a że wiara uzdrawia i uszczęśliwia—nie odbi®r»)‘ 
my jej tych złudzeń...

Oto i teraz, zdjąwszy kapelusz, usiadła przy stolik® 
i, wziąwszy fotografję do ręki, patrzy na nią długo, »*' 
łośnie—szepce coś do niej, okrywa ją pocałunkami”*

Nie śmiej się z niej, piękna pani—i ona ma takt® 
serce i potrzebuje kochać. Los ją pozbawił rodzinlj 
może więc ta fotografja jest jedyną rzeczą, którą JeJ 
kochać wolno na tym świecie.

Zadumała się słodko—widzi w przyszłości może n»* 
wet bardzo dalekiej (o, ona czekać potrafi!) domek cicW 
i tego przyjaciela obok siebie. .

Niech sobie marzy—tyle jej szczęścia na tej zieffld 
my idźmy dalej.

Oto druga postać. Blada, wynędzniała, przygarbić* 
na—idzie, nie widząc nikogo. I ona także mija główn® 
ulice, a zapuściwszy się w labirynt ciasnych uliczek) 
wchodzi w bramę brudnej kamienicy.

W bramie tej spotykają blada siedmioletnia dzie*' 
czynka, dźwigająca na ręku trzyletniego malca.

— Mamo!—mówi płaczliwym głosem—Maniuś bat' 
dzo płakał, chciał herbaty, ale nie było węgli, a ni® 
miałam za co kupić. A Wacek, jak przyszedł ze szkół' 
ki, to gdzieś poleciał i do tej pory go nie ma.

Biedna matka bierze śpiącego Maniusia i dźwiga g° 
na trzecie piętro do nędznej nory, jaką tam zajmuje.

Kładzie go na łóżko, a sama schodzi na dół po w«” 
dę, węgle i wszystko, co potrzeba do wieczornego aj®' 
dynego obfitszego posiłku, jaki dzieciom i sonie da® 
może.

Wracając, spotyka swego marnotrawnego syna, któ­
ry z podartemi łokciami, usmoloną buzią, wraca zeswCJ 
włóczęgi.

Załzawionym wzrokiem spogląda na dziecko swe, dl* 
którego ojciec jego tak świetną rokował przyszłość) 
a które przez brak opieki zginąć może marnie. A opi®' 
ki tej dać mu ona nie jest w stanie, gdyż musi od ran* 
do wieczora pilnować cudzych dzieci, ażeby za to swo* 
im kupić mogła chleba.

Dzieciom swym poświęcić może tylko godziny, nocne* 
mu spoczynkowi wykradzione. Wtedy to, gdy oue śpi% 
ona pierze ich bieliznę, reparuje ubranie. Niekiedy 
starsza dziewczynka siaduje z nią długo w nocy—wten­
czas to, szepcąc, ażeby młodszych dzieci nie obudzić) 
rozmawiają o „tatusiu”, jak ich pieścił, kochał--wsp°* 
minają te ładne, duże pokoje, w których mieszkali 
z „tatusiem”. Wtenczas łzy zalewają twarz bladej 
kobiety i dziecka—robota wypada z rąk i tulą się do 
siebie, a na drobną główkę dzieweczki spadają łzy nie* 
szczęśliwej matki...

*
Rozejrzawszy się w stanowiskach, jakie kobiety w® 

■wszystkich prawie krajach Europy zajmują, ze smu­
tkiem spostrzegamy, że kraj nasz stoi najniżej p°d 
względem opieki, jaką społeczeństwo otaczać zwykl® 
kobiety samotne.

I tak: w Londynie *) znajduje się „Rządowa instytu­
cja dobroczynna” (Governs ns Benevolent Institution) 
dla nauczycielek, która wydaj'e pensję 243-m podeszłe* 
go wieku nauczycielkom, udziela pożyczek pozbawić 
nym pracy i t. p.

W Niemczech: w Berlinie założone w r. 1865>ym To­
warzystwo popierania pracy kobiet (Verein zur Kord*’ 
rung tier Erwerbsflihigkeit des tDeibliehen Geschleebts)' 
W r. 1869-ym nazwę jego zmieniono na Leite-Ver ei'h 
Głownem zadaniem towarzystwa Lette-Verem było wy" 
szukiwanie nowych zajęć dla kobiet, popieranie ich Jn‘ 
teresów, kształcenie ich w kierunku bardziej korzy*1' 
nych zatrudnień. Magazyn sprzedaży- pracy kobiecc-Jt 
znany pod nazwą Victoria-Bazar, biuro informacyj'16’ 
bank, w którym kobiety zaciągać mogą pożyczki dl_a 
rozpoczęcia jakiego przedsięwzięcia, lub też dla roZ**'

•) Teodor Stanton: The woman question in Europe.

Przyjrzyjmy się danym i wywodom szanownego 
sprawozdawcy.

W r. 1887-ym było czynnych w Królestwie ko­
palń 22 (o 1 mniej, niż w r. 86-ym), które wydały 
węgla 119,747,169 pudów, t. j. o 1,141,307 pu­
dów więcej, niż w roku poprzednim.

Działalność zakładów pojedyńczych 
się, jak następuje:

Feliks
Kazimierz
Wiktor
Michał 
Ernest 
Jan 
Mikołaj 
Barbara 
Walerja 
Władysław 
Maciej 
■Władysław 
Saturn 
Antoni 
Teodor 
Herman

Kopalnie te należą do: 1) von Krawata, 2) Płe- 
miannikowa i Riesenkampfa w dzierżawie Tow. 
francusko-włoskiego, 3) Tow. hr. Renarda, ’4) war­
szawskiego Tow. kopalń węgli, 5) p. Szymona 
Kuźuickiego, 6) czeladzkiego Tow. bezimiennego, 
7) dawniej p. Fr. Łapińskiego, dziś pp. Markiewi­
cza, Istomina i S-ki, 8) p. W. Rau’a, 9) p. Staniał. 
Ciechanowskiego, 10) austrjackiego „Landerban- 
ku”, 11) p. Lovansa, 12) ks. Hugona Hohenlohe, 
13) p. Macieja Stochelskiego, 14) p. Juljana Ale­
xa uder'a.

W kopalnich pod nraroi 2, 3, 6, 7, 9 i 11-ym pro­
dukcja zeszłoroczna w porównaniu z produkcją r. 
86 go zwiększyła się, w pozostałych zaś uległa 
zmniejszeniu, oprócz kopalni „Saturn”, która po raz 
pierwszy występuje w sprawozdaniach.

W czyim ręku znajduje się przeważna ilość ko­
palń—nietrudno z powyższego zestawienia wywnio­
skować...

Górnictwo węglowo zatrudnia ogółem 8,307 osób, 
w tej liczbie górników 2,708, pomocników 4,619, 
kobiet 853 i podrostków 127. Maszyn parowych 
czynnych było 148 o sile ogólnej 9,191 k. p. Liczba 
górników znacznie się zmniejszyła, wzrosła za to 
ilość pomocników...

Z ogólnej wydajności 119 milj. pud. wypada wę­
gla grubego 49,228,772 p., t. j. 417e, drobnego 
24,467,583 p., to jest 20’/#, nierozgatunkowanego 
22,487,947, t. j. 207., kostkowego 1 go 12,361,707, 
t. j. 11% i t. d. Tu uderza znowu wzrost produkcji 
węgla nierozgatunkowanego.

Oprócz węgla kamiennego, eksploatowano też wę­
giel brunatny na kopalniach „Joanna” p. Zygm. 
Priugsheima i „Morkowice” pp. Berka Glikmana i 
Gitla Cetlina, którego wydobyto ogółem 1,409,000 
pudów.

W tej gałęzi wyzysku górniczego nastąpiło w o- 
kresie sprawozdawczym lekkie, o 42,610 pudów 
zmniejszenie.

Tyle szczegółów o największej gałęzi naszego 
bogactwa kopalnego.

Na zakończenie uwaga: jaka szkoda, iż dotąd 
żadna inna gałąź górnictwa nie doczekała się tak 
sumiennego, jak iuż. Choroszewski, kronikarza!

Mielibyśmy dokładne materjały do wszechstron­
nego zbadania naszych sił wytwórczych...

A. W.

Kopalnio pudów robotników
1. Jerzy 23,548 700 ) 1,808Ignac] , 13,400,627 )
2. Koszeiew-Barbara

Paryż
11,364,971 !
10,915,340 ] 1,463

3. Ludwigshoffnung-
Andrzej 6,785,913

Fryderyka 3.460,476 1,678
Fanny
Andrzej

7,505.412
388,734
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Jnż tyle jragnieL,

WIADOMOŚCI B1EŻĄCŁ

Już tyle pragnień, które sny młodości
W przedziwnie piękne ubierały szaty,
Stoi przedemną, jak przekwitłe kwiaty, 
A w duszy przesyt już gości.

Dziś, choć czas odarł girlandę różową,
I dawnych złudzeń życie nie oszczędza, 
Dziś—gdy się kończy pragnień moich przędza— 
Chciałbym znów pragnąć nanowo...

Eoiydar.

Jeden z tutejszych twórców przygotowywa utwór 
większych rozmiarów, celem przesłania go do Pa­
ryża dla wykonania na koncercie międzynarodo­
wym.

— Kościół św. Krzyża.
Roboty mularskie przy odnawiania na zewnątrz 

kościoła świętokrzyskiego już ukończono.
Dziś uprzątnięto resztę rusztowania od strony 

ulicy, wczoraj zaś zaczęto odnawiać statuę Chry­
stusa.

Restauracja szczytu wieży potrwa czas dłuższy.
JE. ks. arcybiskup zwiedzał onegdaj bibljotekę 

kościelną w lokalach nad zakrystją, zawierającą 
kilka tysięcy książek po pijarach pozostałych.

JE. przyobiecał, iż kilku kleryków uporządkuje 
bibliotekę.
= Nowe towarzystwo.
W tych dniach wysłano do Petersburga do za­

twierdzenia ustawę nowego towarzystwa ubezpie­
czeń na życie, zawiązującego się w Warszawie.

Kapitały na fundusz zakładowy już złożono w tu­
tejszym oddziale Banku państwa.

— Zbiór owadów.
Część zbiorów, głównie owadów, prof. Waga od­

stąpił muzeum etnograficznemu w Bagateli.
Kilka szaf przeniesiono już na miejsce.
= Galary z jabłkami.
Przy brzegu warszawskim, pomiędzy przystanią 

statku „Nowa Praga” a przystanią Towarzystwa 
wioślarskiego, ulokowały się pierwsze trzy galary 
z owocem oraz kilka większych łodzi.

Przybyły one z góry rzeki z Kozienic i Ryczywo­
łu, napełnione jabłkami i w niewielkiej ilości gru­
szkami.

Gatunki sprzedawanych tam owoców są pośle­
dniejsze, ceny zaś w detalicznej sprzedaży wcale 
nie niższe, jak na mieście u przekupuiów.

Zwrócić należy uwagę na niedbałe urządzenie 
wschodów, przy których albo nie ma wcale, poręczy, 
albo też są tak słabe, że za mocuiejszem. oparciem 
z łatwością możnaby je złamać.

Pomosty pomiędzy galarami układano są z. desek 
ruchomych i nie zapewniających bezpieczeństwa.

Niedalej, jak wmzoraj, wpadł do'wody -z galaru 
chłopiec , którego wydobyto pcrząduia zmoczo­
nego.

A jest to już drugi wypadek w bieżar.ym roku, 
pomimo, że galary stoją dopiero kilkanaście dni.

= Z Wisły.
Wskutek podwyższenia się stanu wofly w górze 

rzeki, spodziewany jest jutro lub najdalej pojutrze 
przybór pod Warszawą.

Tymczasem jednak wody jeszcze ubyło i dziś 
w południe wodomiar wskazywał 1 stopę i 11 cali.

Z powodu malej wody statki parowe, przycho­
dzące wczoraj z Płocka i Włocławka, pospóźniały 
się dość znacznie.

Ławy piaszczyste pod Czerwińskiem jeszcze utru­
dniają podróż. 

= Na prowincji.
Z prowincji otrzymujemy kilka głosów, zwraca­

jących uwagę na niezbędność ustanowienia przepi­
su, aby na każdym bilecie loteryjnym wypisany był 
adres kolektora.

Zdarza się bowiem, że wiele osób grających, 
wobec trudności dostania losów do niższych klas, 
nabywa losy od przekupniów, którzy robią sobie 
z tego proceder, pobierając często podwójną cenę.

Tacy więc nabywcy z drugiej lub trzeciej ręki, 
nie wiedząc z jakiej kolektury los pochodzi, zale­
żni są od samowoli dostarczających bilety co do 
otrzymania ich do klasy następnej; gdyby zaś adres 
kolektora był wskazany na bilecie, zwróciliby się 
wprost do właściwego miejsca.

= Premjum.
Jeden z tutejszych filantropów przeznacza -jOO rs. 

za napisanie rozprawy „o wpływie palenia na zdro-

Bliższe szczegóły o tym konkursie wkrótce po­
damy. 

= Smutne dla gastronomów.
Tegoroczny połów śledzi na Rugji wykazuje zna­

czny niedobór. . .
Ztąd wróżba, że śledzie lada dzień podrożeją.
Niektórzy nasi składnicy porobili w przewidywa­

niu tego znaczne zakupy. J
= Banknoty afrykańskie.
Ukazały się banknoty niemieckiego wschodnio- 

afrykańskiego towarzystwa. ounio
Są to stumarkówki, które wid/mli:™,, . u bankierów. wmziehsmy u naszych

= Do Ziemi Świętej. ~ 
d7i'Ld?U*WCZ0raj3Z/m wyri,szyla z Warszawy ro- 
dżina, złożona z małżonków Siegoń.kich oraz 14-Ie- 
tmego syna, udając się pieszo do Ziemi Świątąk

$c,a już istniejącego na większą skalę—dają o towa- 
L**e jaknajchlubniejsze pojęcie.

Szwecji: Towarzystwo niesienia pomocy biednym”, 
be Warz^’8l"° P°Parc*a przemysłu kobiecego”, założo- 
Ćn Przez 2marłą królowę; „Towarzystwo przyjaciół bie- 

ych dzieci”, pozostające pod patronatem ks. Eugcnji;
* °"'arzyszenie patrjotyczne”, „Przytułek dla biednych 
4zie^ k°biet”, „Dom dla niewylcczaluycłi biednych 

f . e Francji; Societe philantropique, Oeuvre dee iibe- 
res de St. Lazaret założone przez pannę Michel-de- 
urandpre.
I Jy Austrji: „Towarzystwo nauczycielek i guwernan- 

(herein der Lchrertnnen undErzieherinnen in Oe- 
‘reich}, założone w r. 1870-m, „Towarzystwo utrzy- 

,<*nił wdów i sierot po muzykach”, „Przytułek dla po- 
a*io;iych domu kobiet” {Eiizabeilunum), który w je- 

tylko miesiącu lutym r. 1882 go przyszedł z po- 
o °c$ 1,496 kobietom i 407 dzieciom; „Przytułek dla 

‘eroconych córek urzędników”, „Schronienie dla bie- 
®ych i opuszczonych kobiet i dziewcząt” (Fra//en/ifńn),

* °warzyztwo {Oizela- Verein), wydające posagi bie- 
nym, za mąż wychodzącym młodym dziewczętom” itp.

A my, którzy przecież do postępu rościmy pewne pra- 
a> ileż posiadamy takich zakładów? Oto jedno, jedy- 

. e »Schronienie nauczycielek”, dające przytułek pewnej 
ardzo małej liczbie guwernantek.

Czyż wobec wzorów, jakie nam daje zagranica, którą 
w rzeczach mody naśladować lubimy, pozostaniemy

Gdyby ta wszechpotężna „moda”, która obecnie ka- 
e naszym paniom zmieniać się od stóp do głów w „Mi- 

**<lo”, wzięła pod swój patronat sprawę biednych pra- 
c°wnic, sprawa ta byłaby wygraną.
, Czekajmy więc i cieszmy się nadzieją, że może za- 
*tta dzień, że stanie się „modnem” zakładanie „Towa- 

ZzJ’8tw pomocy dla biednych kobiet”, „Żłobków dla 
Ozieci” i t. p., tak, jak dziś modnem jest fryzowanie 
Krzywek a la baranek astrachański i wpinanie we wio- 

wielkich szyldkretowych szpilek a la Yum Yum lub
Aaticha... Ada,

przez komory rzeczne. Znaczną ilość kamieni wy­
wieziono do Torunia z przeznaczeniem na budowę 
twierdzy tamtejszej.

= U arsz. dnieun. donosi, iż wczoraj rozpoczęły 
się w tutejszym uniwersytecie egzamina wstępne 
dla wychowańców semiuarjów duchownych, którzy 
mają, jak wiadomo, prawo wstępowania na wy­
działy filologiczny i matematyczny uniwersytetu po 
złożeniu egzaminów według specjalnego programu. 
Przystępujących w tym roku kandydatów tej kate- 
gorji jest 26-iu.

— Wytyczni i dziesiętnicy, którzy stanowią po­
licję rzeczną inspekcji splawuej, otrzymali od swej 
władzy nowe łodzie. Służą one im do krążenia po 
Wiśle, w celu wyznaczania koryta i oznaczania 
miejsc, gdzie są mielizny, kamienie lub inne zawa­
dy na dnie rzeki. Łodzie wzmiankowane, w liczbie 
dwudziestu czterech, wykonane zostały w Nowym- 
Dworze, u tamtejszego szkutnika.

— W rozkazie policyjnym zamieszczono następu­
jące rozporządzenie, dotyczące obanderolowania da­
wniejszych zapasów zapałek: 1) Handlujący, u któ­
rych do d. 13-go b. m. okaźą się zapasy zapałek, 
winni zawczasu przystąpić do ich obanderolowania; 
2) celom otrzymania banderoli, handlujący winni się 
zwrócić do urzędu akcyzowego ustnie lub piśmien­
nie (bez opłaty stempla), gdzie otrzymają świade­
ctwa, według których mogą w ściśle oznaczonej ilo­
ści nabyć banderole w kasach rządowych i miej­
skich; 3) pudełka z zapałkami dawniejszych zapa­
sów winny mieć banderolę stosownie do ilości zapa­
łek, a więc zawierające 75 sztuk potrzebują bande­
roli */4 kop., od 75 do 300 banderoli 1 kop., od 300 
do 600 dwóch opasek po 1 kop. itd.

= W dalszym ciągu oszczędności, przeprowadza­
nych przez dyrekcję kolei nadwiślańskiej, postano­
wiono wydział ruchu i inne wydziały, mieszczące 
się obecnie w pałacu Kronenberga, przenieść na 
Pelcowiznę, gdzie mają być umieszczone w loka­
lach, urządzonych w starych magazynach.

= Z kasy miejskiej wyasygnowano 1600 rs. na 
budowę wału ziemnego wzdłuż brzegu odnogi rzeki 
Wisły i parkanu cmentarza katolickiego kamion- 
kowskiego. Roboty powyższe dokonane będą jeszcze 
tego roku.

= Jenerałny konlisarz russki na wystawie w Ko­
penhadze, szambelan, rz. r. st. Głuchowski, w dniu 
wczorajszym przyjechał z Petersburga do War­
szawy.

= Przewodniczącym na zebraniu komitetu go­
spodarczego szkoły imienia Konarskiego w dniu 
22-im z. ni. był p. Maciej Paszkowski, stały członek 
tego komitetu.

= Krążą pogłoski, iż Stanisław Kronenberg po­
wraca na czas dłuższy do Warszawy,

= Wyjazd.
W dniu dzisiejszym, o godz. 9 ej wieczorem pań­

stwo Szolc-Rogozińscy opuścili Warszawę udając się 
na miejsiąc do Yósslau pod Wiedniem.

W początkach października Rogozińscy wrócą 
do Warszawy na dni kilka, poczem około 15-go 
października udają się do Fernando Po.

= Z teatru i muzyki.
* Teatr Letni występuje dzisiaj po raz pierwszy 

z pięknym dramatem Marjana Jasieńczyka (Wacła­
wa Karczewskiego) „Lena”, nagrodzonym na kon­
kursie imienia Wojciecha Bogusławskiego.

* Jutro w teatrze Letnim opera Yerdiego „Truba­
dur” (występ gościnny p. Maurycego Bruszewskie- 
go), a w teatrze Nowym krotochwila Mosera „Dom 
przy ulicy Urwańskiej”.

* Na wtorek przyszły przygotowują w teatrze 
Letnim wznowienie od roku nieśpiewanych „Hugo- 
notów” Meyerbeera.

Partję Raula wykona p. Ignacy Warmutb, Marce­
lem będzie Władysław Miller, zaliczający rolę tę 
do najlepszych w swoim repertuarze, w partji zaś 
hr. Neversa zadebiutuje p. Stanisław Niedzielski.

Walentynę przedstawi pani Dowiakowska, królo­
wę panna Pinkiertówna, a pazia panna Szlezygie- 
rówua.

* Z początkiem sezonu zimowego wystawiony zo­
stanie w teatrze Małym (przy ulicy Daniłowiczow- 
skiej) „Kapelusz bandyty” Lecoq’a.

Próby z tej operetki rozpoczną się natychmiast 
po wystawieniu Delibes’a „Król powiedział”.

* Pani Walerja Marrene (Morzkowskaj przystą­
piła do przekładu z włoskiego sensacyjnego drama­
tu Ferrari’ego p. t. „Pojedynek”.

w Mb”
zaprodukowania kompozycyj całego świata.

Na ten cel zarząd wystawy rozpisał odpowiedni 
konkurs.

. Pet. wied. dowiadują się, iż kwestja zaprowa- 
'‘z®nia nowej ustawy emerytalnej dla urzędników 
cy*iluyeh zostanie zdecydowaua ostatecznie pod­
paś sesji jesiennej rady państwa. Oczekiwać na- 
i(5zy, iż nowa kasa emerytalna zacznie funkcjono- 

od r. 1889 go. 
Mosk. wied. informują, że wobec utworzenia 

®°Wego stopnia w wydziale inźenierji, a niianowi- 
C|e technika komuuikacyj, miuisterjum postanowiło 
otworzyć nową szkolę dla osób, posiadających śre­
dnie wykształcenie i zajmujących się praktyką 
Pfzy budowie i eksploatacji kolei. Kurs szkoły 
będzie roczny i głównie praktyczny. Tytuł techni­
ka komuuikacyj może być również uzyskauy po 
^łożeniu specjalnego egzaminu przed komisjami, 
któro funkcjonować będą we wszystkich miastach 
feuberujahiych przy zarządach okręgowych komu- 
b'kaeyj. Osoby, kształcące się we wzmiankowanej 
®zhole, otrzymują przy wyjściu z niej tytuł techni­
ka komuuikacyj z przynależuemi mu przywilejami.

= Miuisterjum oświaty wyjaśniło, iż osoby, któ- 
® ukończyły kurs instytutów nauczycielskich, nie 

“togą być dopuszczane do egzaminów na posady 
' *w. wychowawców gimnazjalnych.

Nowosli donoszą, iż miuisterjum komuuikacyj 
ydało niedawno instrukcję, tyczącą się zwracania 

P*euiędZy pasażerowi w tym razie, gdy ten z ró- 
^uych przyczyn nie może odbyć zamierzonej podró­
ży- Ministerjum wyjaśnia, iż w razie choroby pasa- 
zera> przeszkadzającej mu odbywać dalszą podróż, 
żeWls*dowea stacji winien zalecie zwrócenie pasa- 

ceuy biletu z potrąceniem należności za 
^ć0jechauą przestrzeń. Jeżeli ów pasażer z wła- 

0J w'uy pozostał na stacji lub został zatrzymany 
udkiem nieodpowiedniego zachowania się, zwrot 
euiędzy nie jest obowiązkowym.

j-kT ^az‘ warsz. dowiaduje się o istnieniu proje­
ktu oclenia kamieni, wywożonych za granicę 
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KURJEB WARSZAWSKI. — Dnia 5 wrgeinte 1888 fc

Pan S., do niedawna inkasent pewnej firmy fabry­
cznej, otrzymawszy uajuiespodziewaniej dość zna­
czny spadek, zerwał ze swojem zajęciem, a pragnąc 
oddawna zwiedzić miejsca narodzin i śmierci Chry­
stusa, obecnie jako człowiek zamożny, pośpieszył 
z zadośćuczynieniem gorących pragnień.

_ Pątnicy postanowili o ile możności podróżować 
pieszo.

— Syngalezi.
Drużyna cejlończyków opuści nasze miasto we 

wtorek przyszłego tygodnia.
Koszta podróży i transport słoni z Wrocławia do 

u ar^zawy wynosiły n?. 1,142, z tej sumy zaś rs. 
800 pobrała kolej wiedeńska.

Koszta pokrył zarząd ogrodu zoologicznego.
Pożywienie całej drużyny i słoni kosztuje dzien­

nie rs. 40.

~ Zerwana grobla.
Nocy wczorajszej po strasznej ulewie za rogatką 

marynumeką w Grossowie nastąpiło zupełne zerwa­
nie grobli.

Wezbrana woda spowodowała uniesienie ryb ze 
stanu, które wczoraj chwytano na łąkach.

Właściciel stawu pouiósł w rybach straty na kil­
ka tysięcy rubli.

= O potwarz.
Przed kilkoma tygodniami w rubryce wypadków 

miejskich donosiliśmy o okradzeniu w wagonie 
tramwajowym pani J., żony urzędnika kolei wie­
deńskiej.

Poszkodowana, której wyciągnięto portmonelkę, 
zawierającą 130 rs. w gotówce, posądzała o tę kra­
dzież Anielę D., obok niej w tramwaju siedzącą.

Oskarżenie, protokólarnie podyktowane w kance- 
larji cyrkułowej, okazało się bezpodstawne i D., 
używająca jaknajlepszej opinji, wystąpiła ze skar­
gą sądową o potwarz.

Pani J. nie uznała za właściwe D. przeprosić i 
nie objawiła nawet chęci pogodzenia się podczas 
sprawy, wczoraj sądzonej.

Zapadł więc wyrok, skazujący J. za potwarcze 
oskarżenie na dwa tygodnie aresztu.

Teraz dopiero skazana czyni kroki o pojednanie 
z D.

Ta ostatnia golowa jest zrzec się wykonania 
wyroku, jeżeli p. J. złoży 300 rs. na wpisy dla ucz­
niów.

= Ucieczka z cyganem.
W dniu onegdajszym Anna W., córka właściciela 

posesji z pod Warszawy, uciekła z Janem Szyszułą, 
cyganem, który przechodząc z bandą swoich towa­
rzyszów, nieraz do mieszkania W. zaglądał.

Córka wiedząc, iż ojciec nigdyby na związek 
z cyganom nie zezwolił, wołała dom rodzicielski o- 
puścić.

Dziewczyna ociekła w nocy, zdoławszy zabrać 
ojcu z biurka 1,300 rs. w gotówce.

W bandzie cyganów, do której Szyszułą należał, 
a przebywającej obecnie pod Radzyminem, zbiegów 
nie znaleziono.

Są poszlaki, iż uciekli koleją petersburską i opu­
ścili pociąg na jednej z pośrednich stacyj między 
Warszawą a Grodnem.

= Oszustwo z banknotami.
Pomimo, iż policja tropi bezustannie oszustów, 

którzy pod pozorem sprzedaży rzekomo fałszywych 
banknotów ckradają łatwowiernych, na bruku war­
szawskim zjawiają się coraz nowi rycerze pomysłu 
na tern polu.

Obecnie zuów ujęto niejakiego Józefa Pełtowicza, 
który wraz ze swoim wspólnikiem, Juljanem Macie­
jewskim, dotychczas nie odszukanym, zdołał ograbić 
niejakiego Żakowskiego na sumę 250 rs.

Żakowski został zaczepiony pewnego dnia na 
ulicy przez Pełtowicza, który proponował mu „świe­
tny interes” do zrobienia i pod sekretem wyspowia­
dał się, że ma stosunki z ajentami z Londynu, któ­
rzy sprzedają tu fałszywe pieniądze, ale tak podro­
bione dobrze, że nawet kasy rządowe przyjmą je 
nie zauwarzywszy fałszerstwa.

Pełtowicz namawiał, że można „dobrze zarobić” 
i poprowadził go do pewnej restauracji, gdzie przed­
stawił mu jakiegoś człowieka, niby to ajenta z Lon­
dynu.

Cała trójka udała się następnie na ulicę Berga.
Tu ajent wydobył 4 cygara, rczłamał je i wyjął 

z nich cztery banknoty, które wręczył dla zmiany 
w jakimkolwiek sklepie.

Żakowski z pewną trwogą udał się do cukierni 
i wymienił jeden nabyty fałszywy papierek, na- 
stę pnie już uaiek0 pewniej wymienił inne.
o., t u nnn Z??arł tedy “g°dę, mocą której nabył 

ewangehcki^ty Z°8tal P,acyku Przad kościołem

Zamiana pieniędzy z rąk do rąk trwała jedną 
chwilę, gdyż ajent miał przygotowano już atcriiblo- 
we paczki.

Zaledwie Żakowski oddalił się dwa kroki od Peł- 
towieza i jego towarzysza, gdy naraz wyskoczyło 
z za węgla domu dwóch ludzi, którzy, mianując się 
ajentami policji, wyrwali mu paczki i puścili się 
w pogoń za uciekającymi Pełtowiczem i Maciejew­
skim.

Oczywiście byli oni spólnikami oszustów, z któ 
rymi niebawem zniknęli.

Żakowski, widząc się oszukanym, wyznał całą 
prawdę policji, która dotąd ujęła tylko Pełtowicza, 
gdyż Maciejowski zniknął z horyzontu Warszawy 
wraz z rzekomymi dwoma ajentami policji.

— Zbrodnia.
W dniu wczorajszym, około godziny 10-ej wie­

czorem, w domu pod nrem 251 ym na Pradze speł­
niono zbrodnię.
• Zamieszkały w tym domu Ludwik Wołosiński, 
ślusarz, został zaskoczony znienacka przez jakiegoś 
człowieka, który, zadawszy mu kilka ciosów, po­
zbawił go życia na miejscu.

Pobudką do zbrodni była chęć grabieży, chodziły 
bowiem wieści, iż Wołosiński posiada znaczną go­
tówkę i przechowuje pieniądze w mieszkaniu.

Morderca prawdopodobnie dostał się do Wołosiń- 
skiego pod pozorem jakiegoś interesu i dokonał 
mordu niespodzianie, ogłuszywszy wprzód swoją 
ofiarę ponieważ sąsiadzi, o tej porze jeszcze czuwa­
jący, żadnego hałasu nie słyszeli.

Kiedy zbrodnia została dostrzeżona, w całej pose­
sji powstał wielki alarm i na miejsce morderstwa 
przybyła policja.

Początkowo sądzono, iż Wołosiński jeszcze oddy­
cha, wezwano więc lekarza, który przecież stwier­
dził zgon niezawodny.

Naturalnie, iż pierwszą rzeczą było szukanie mor­
dercy.

Śledztwo, odrazu rozwinięte, naprowadziło na 
ślad Władysława Krasuskiego, mieszkańca wsi Ka­
mionek, znanego złodzieja pobytowego.

Wszystkie okoliczności, towarzyszące zbrodni, 
świadczą, iż Krasuski był mordercą.

Przytrzymany zapierał się, lecz nie mógł wyka­
zać swego alibi.

Zebrany materjał śledczy okazał się dostate­
cznym do aresztowania Krasuskiego-

Śledztwo trwa w dalszym ciągu.
= Sprzeniewierzenie.
W dniu wczorajszym, właściciel sklepu z towarem łokcio­

wym pod nrem 23-im na Świętojerskiej, dał uczniowi, Judeo 
Borbonelowi, 250 rs. dla złożenia w oddziale banku państwa.

Borbonel z pieniędzmi temi ulotnił sig bez wieści.
Zbieg liczył około 16-tn lat wieku.
= Zuchwała kradzież.
Nocy onegdajszej, w okolicy podmiejskiej, spełniono na­

der zuchwałą kradzież.
Furmani, dostawiający zboże na trzech wozach, w ogól­

nej liczbie 30-tu korcy 'żyta, wstąpili do karczmy Przy- 
murek.

Tu, po napojeniu koni i nasypanm im obroku, udali się 
do izby karczemnej.

Nieobecność ich nie trwała dłużej nad godzinę.
Czas ten wystarczył złodziejom do zabrania 30-tu korcy 

żyta i uprzęży z trzech koni.
Pomimo natychmiastowej pogoni i gorliwych poszuki­

wań, na żaden ślad do wykrycia sprawców zuchwałej kra­
dzieży nie natrafiono.

= Kradzieże.
Na stacji kolei nadwiślańskiej, w sali pasażerskiej, tele­

grafiście, Władysławowi Jastrzębskiemu skradziono walizę S----------.-----.Ł.t. .CA.. »T- ..
manowi wyciągnięto pugilares, zawierający około 10Ó rs. 
w gotówce, oraz weksle i dokumentu na sumę 1,200 rs.

= Skutki ulewy.
W dniu wczorajszym na rogu Nowiniarskiej i Francisz­

kańskiej obruszyła się ziemio nad kanałem miejskim.
Z obawy zapadnięcia się gruntu zagrożone miejsce ogro­

dzono i przejazd wstrzymano._______
— Z niedozoru.
W dniu wczorajszym na ul. Chłodnej pod przejeżdżającą 

dorożcę nr. 652 podbiegła trzyletnia Adela Krzykowska.
Powożący ściągnął lejce dla wstrzymania koni, lecz było 

już zapóżno i dziecko dostało się pod koła.
Dziewczynka uległa ciężkim obrażeniom.
Dorożkarz okazał się niewinny, więc go uwolniono od od. 

powiedzialności, lecz natomiast spisano protokół ze Stanisła­
wy Baldykowej, piastunki.

Lekkomyślna kobieta zostawiła dziecko powierzone jej 
pieczy na skwerze przed kościołem, a sama poszła do szynku.

= Spadnięcie.
W dniu wczorajszym strażak 3-go oddziału straży ognio­

wej, Wacław Batnjewicz, schodząc pośpiesznie ze schodów 
w koszarach, spadł ze znacznej wysokości.

Podniesiono go ze złamaną prawą nogą i bolesnemi obra­
żeniami na calem ciele.

Poszwankowanego, po udzieleniu doraźnej pomocy lekar­
skiej, odwieziono do szpitala Dzieciątka Jezus.

= Dwa alarmy.
Dziś straż ogniowa była dwa razy alarmowaną,
po raz pierwszy o godzinie 9-ej rano oddział mirowski 

wyruszył z koszar, z powodu zawiadomienia przez telefon, 
iż zapaliła się smoła.

Oddział z drogi zwrOcono, ponieważ mieszkańcy ogień 
ugasili.

mfMl TEBMIOTŁ
— Jutro, w godz. od 11—1-ej po południu i od

wieczorem, odbywać się bę Izie we wszystkich kasach bi ­
towych na stacji Warszawa kolei wiedeńskiej sprzedaż 
letów do pociągu spacerowego, który odejdzie do Cifs‘ 
chowy w piątek, o godz. 4-ej zrana, z powrotem zaś wf*“i 
szy z Częstochowy w niedzielę, d. 9-go b. m., o godz. 8'1 
zrana. t

— Jutro, o godz. 8-ej wieczorem, w lokalu Towarzys^-, 
ogrodniczego, odbędzie się posiedzenie komisji stałej te0,J 
ogrodnictwa i nauk przyrodniczych pomocniczych.

— ■ 1 - ■

ZE ŚWIATA,
X Z Krakowa donosi nasz korespondent pod dni®1! 

3 im b. m.: „Pomiędzy Krakowem a Lwowem, na k° . 
galicyjskiej Karola Ludwika, ma być położ.ny w 
bliższym czasie drugi tor szyn. Wskutek żądań 
wojskowych rząd rozpoczął w tej spiawie rokow*11' 
z zarządem kolei i postanowiono przeprowadzić rz00 
szybko, aby wszelkie roboty w r. p. zupełnie nwg'J 
zostać ukończone. Ministerjum handlu w jesieni r. 
wniesie w radzie państwa odpowiedni projekt.”

X Głośny proces. Z Krakowa donosi nasz kot0, 
spondent pod d. 4-ym b. m.: W połowie b. m. przed [U‘ 
tejszym sądem karnym odbędzie się interesująca r0j’ 
prawa ajentów uwalniania młodych ludzi od spełnia111® 
powinności wojskowej przez uczynienie ich niezdolny?11 
do służby. Zadaniem owych, jak ich tu nazywają 
„ajentów asenterunkowych” było sprowadzenie na p0' 
pisowego jakiejś choroby, lub kalectwa, jak np. zap*' 
lenie oczu przez tarcie ich tytoniem, poranienie 
ucinanie palców i t. p. Za taką praktykę pobierali Xr 
zwyczaj wysokie wynagrodzenie i stanowili zorgan 
waną spółkę, zwaną szyderczo ^lilitdrbefrciungS'Co^' 
mimion". Jeden z obwinionych, najszczęśliwszy w p° 
mysłach pozbawiania ludzi zdrowia, zwanym był p1!l' 
gimenlsarzl'em”. Wypadkowo tylko zbrodnicza dz**‘ 
łalność spółki odkrytą została i jest dowodem, j**. 
i głośna sprawa ajentów emigracji do Ameryki, iż p°J 
okiem władz tutejszych przez długie lata bezkarn*0 
praktykowane być mogą ohydne zbrodnie, a tylko śi0' 
py traf czyni je jawnemi. Obwinionych bronić będ*1® 
sześciu adwokatów krakowskich. Oskarżycielem z r*' 
mienia władz będzie prokurator Łoziński.

X Szczęśliwi... Paul Bourget w swej „Physio^ 
gie de 1’aniour inoderncn, drukowanej niedawno w 
tie parisienne, podaje następującą tabliczkę „szczęk*' 
wych kochanków” w różnych sferach społecznych i Prir 
fesjach. Oto niektóre pozycje tej tabliczki: doktor*/ 
10 procent, nauczyciele 50 pre., profesorowie 5 prC’’ 
wojskowi do kapitana 90 pre., wyżsi wojskowi 5 pr0** 
malarze 80 pre., rzeźbiarze 50 pre., architekci 50 p?0” 
muzycy 10 pre., aktorzy dramatyczni 20 pre., korni0! 
99 pro., kantorzyści 55 pre., kupcy 10 pre., dziennik*, 
rze 90 pre., autorowie dramatyczni 10 pre., belletry®0* 
10 pre., bankierzy 1 na 1,000, reprezentanci wladw 
(prezydenci, ministrowie) 1 na 10,000.

X Walki byków w Spa. Zarząd słynnej miejs001 
wości kąpielowej belgijskiej nie żałuje swym gości010 
emocji. Przywrócono tam już ruletę i inne gry ha**1 
downe, obecnie zaś wprowadzono urozmaicenie w I 
staci hiszpańskich widowisk walki byków. Żarze 
miejski Spa zawarł w tym celu umowę z czterema 1,1 
szpańskimi Quatlrdlas, którzy za bagatelkę 100,01 
fr. zoftowiązali się urządzić 4 przedstawienia. Pierwś( 
odbyło się d. 26-go sierpnia. Różniło się ono od l'1, 
szpańskiego prototypu o tyle, żc było całkiem bezkr** 
we, wykluczono bowiem zadawanie bykom ciosu 
czem, produkcje zaś miały’ charakter więcej 
Arena, umyślnie zbudowana, pomieściła 6,000 os ’ 
a dochód z pierwszego przedstawienia wyniósł 50, 
franków.

X He kosztują wybory? Jak olbrzymie sumy 
chlania wybór prezydenta Stanów Zjednoczonych, św>8^ 
czą o tern cyfry następujące. Koszta jednego 
wyborczego wynoszą 7,000 dolarów, na New 
250,000 doi., oprócz kosztów na wybór urzędnik

Około godziny 11-ej przód południem zawiadom ior' j
wnież przez telefon oddział nalewkowski, że pod nrom- 
ua ul. Świętokrzyskiej wynikł pożar. .oB1i-

Straż po przybyciu ua miejsce przekonała się, że w * 
nie zapaliły się sadze.

Ogień bezzwłocznie kominiarze stłumili. »g
Z powodu rozlania nafty wynikł pożar pod t>r0® 

przy ul. Pańskiej, lecz mieszkańcy Lez wzywania s- 
ogień ugasili.

— Pożary. ~ , ,tł
W ciągu upłynionych trzech dni po za muratni 

mieliśmy aż trzy pożary, z których jeden powstał t>i 
Stanisławowie i strawił dom mieszkalny Ludwika h1- 
stóg siana i różne ruchomości, ogółem zrządzając str* 
kilkaset rubli. .

W dniu 2-im b. m., wo wsi Lntoszek, w gminie l',*,IlI’i01ii 
w mieszkał iym domu Piotra Ositek, wynikł pożar; “ 
ubezpieczony na 100 rs. spłonął ze szczętem.

Wieszcie we wsi Chotomów, gminy Jabłonna, w za 
waniech należących do Marcina Wójcika, z niewiad001 
przyczyny wynikł pożar. „j

bpnliłn się ezęść dachu i domn; ogień ugasili okotw' 
koloniści.
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ODPOWIEDZI REDAKCJI,
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bernardynów

TEŁEGRIMY
.KURJERA WARSZAWSKIEGO’,

jektu zneutralizowania jej na wzór Belgji pod gwa­
rancją nietykalności dzisiejszego terytorjum.

Rzym 3 go września.—Królowa Małgorzata odje­
chała dziś rano z Monzy i przybędzie po południu 
do Forli (w Romauji). Jutrzejszy wielki przegląd 
wojsk zakończy manewra.

torii 3-go września.—Królowę Małgorzatę przy­
jęła ludność tutejsza z niebywałym entuzjazmem. 4

So/ja 3-go września.— Książę udaje się za kilka 
dui na czterotygodniowy pobyt na prowincje, a to 
celem uczestniczenia w ćwiczeniach armji. Pod Du- 
bnicą schwytano czterech rozbójników. Władza 
wpadła również na trop bandy, która na bogatych 
kupcach sofijskich wymuszała znaczne okupy.

Wiedeń 5-go września. (Tel. pr. K. H’.j — 
Fremdenblatl zaprzecza urzędownie wiadomości, po­
danej przez kreuzzeilung, jakoby hr. Kalnoky o- 
świadczył w Chebie Crispiemu, że cesarz Franci­
szek Józef postanowił rewizytować króla Huniberta 
w Rzymie i że uda się tam niebawem po wizycie 
cesarza Wilhelma we Włoszech. W kolach kompe­
tentnych nic o tern niewiadomo i w Chebie o podo­
bnych rzeczach mowy nie było.

Wiedeń 5 go września. (TeL prym. Kur. 11.) — 
Król Milan powołał do Abbazji Risticza i Bogicze- 
wicza.

Praga cne sita 5-go września. (Tel pr. Kurj. 
Wam.) — Woda od wczorajszego południa ciągle 
opada. Ze wszystkich stron kraju nadchodzą wia­
domości uspokajające. (Aj.póln.)

Jjwów 5-go września. (Tel. 
Skutkiem uderzenia piorunu 
tuie słynny klasztor i kościół 
w G.voźdźcu.

Berlin 5-go września. (Tel. pr. Kur. 11’.) — 
Tajemniczość, jaką Boulanger otacza swoją podróż, 
daje pole do najrozmaitszych domysłów, prawdzi­
wie chimerycznych. Skonstatowano jednak, że był 
także w Bremie. -______ ...

Berlin 5 go września, g. 2 m-30. (T.p. K. If.) — 
Bilety banku russkiegu 2D0.— (wczoraj 205,95).— 
Bilety banku russkiego ua dostawę200.75 (wczoraj 
205.50;.

KUR JER WARSZAWSKI. — Dnia 5 września 1888 ft

Grażdanin konstatuje, iż kwestja bułgarska nie 
zbliżyła się dotychczas do rozwiązania:

„Ci politycy, którzy sądzili, że bezpośrednim rezul­
tatem zjazdu peterhofskiego będzie ostateczne rozstrzy­
gnięcie kwestji bułgarskiej, srodze uczuli się oszukany­
mi. Ani Niemcy, ani Rosja nie przedsięwzięły i nie my­
ślą (przynajmniej w bliskiej przyszłości) przedsiębrać 
żadnych środków, aby posunąć kwestję bułgarską ku 
rozwiązaniu. Bezprawia, istniejące w Bułgarji, mogą 
zatem trwać jeszcze dość długo, dopóki nie zapadną 
się pod własnym ciężarem.5

Dalej czytamy:
„Ta mądra polityka abstynencyjna, którą stale kie­

ruje się rząd nasz, prędzej i pewniej osiągnie swój cel, J 
niż jakakolwiek inna. Każdy dzień takiego pokoju, ja­
ki mamy dzisiaj, ważniejszym jest dla Rosji, niż dzie­
sięć wygranych na polu bitwy. Rosja do samego końca 
pozostała na tern Wysokiem stanowisku, z którego za­
patrywała się na różne fazy kwestji bułgarskiej. Drogą 
olbrzymich ofiar stworzyła ona Bułgarję, wychodowała jej 
dzielne wojsko, a następnie widząc, że usiłowania jej 
zostały sbańbione i wykrzywione przez tych, dla któ­
rych były przeznaczone, cofnęła się dumnie i spokojnie, 
a teraz oczekuje, co z tego wyniknie.

„Zmarły Dostojewski zrobił raz głęboką uwagę, nie­
mal proroctwo. Oto przepowiadał, że bułgarzy odwró­
cą się zupełnie od Rosji, która ich oswobodziła, pluną 
na nią i pójdą za zachodem. Lecz przyjdzie czas, kie­
dy nareszcie zrozumieją, że na zachodzie oczekuje ich 
zguba, i wtedy, uznawszy swój straszny błąd, znów 
zwrócą się do Rosji.

„Pierwsza połowa tego proroctwa spełniła się literal­
nie. Jesteśmy pewni, że spełni się i druga, choć nie 
tak prędko. Przecież Bułgarja zaledwie zaczyna swą 
próbę. Ta operacja pochłaniania, którą zamyśla wyko­
nać nad nią Austrja, dopiero się zaczyna. Ofiara z po­
czątku nie uczuwa jeszcze bólu, a uczuje go dopiero, 
gdy operacja zostanie ukończona.”

Wreszcie dziennik kończy:
„Wobec całego szeregu hańbiących czynów bułgarów, 

wobec ich zdrady względem Rosji i słowiańszczyzny, 
dla nas jest rzeczą obojętną, czy Bułgarja będzie, czy 
nie będzie prowincją austrjacką. Od bułgarów nie spo­
dziewaliśmy się nigdy zbyt wiele. Byli oni przez całe 
wieki niewolnikami turków, teraz będą niewolnikami i 
sługami austrjaków.

„Bułgarzy sami chowają swoją przyszłość. Niechaj 
ją grzebią! Kiedy przyjdzie czas, znajdzie się na pół­
wyspie bałkańskim inny naród słowiański i prawosła­
wny—Serbowie.

„Oni to zrzucą z siebie zapewne to hańbiące jarzmo, 
które teraz jak chmura zawisło nad półwyspem bałkań­
skim i na miejscu Bułgarji austrjackiej postawi wielką 
Serbję słowiańską”.

Taż sama gazeta w innem miejscu mówi o usiło­
waniach czechów, aby stworzyć u siebie niezależny 
kościół narodowy.

„Nie mówiąc już o tern—pisze dziennik—że idea po­
wrócenia do dawnego kościoła, niezależnego od Rzymu, 
nie jest nową, trudno uznać, aby szansy czechów pod 
tym względem były zbyt wielkie. Dla niemiecko-wę­
gierskiej, a przytem katolickiej Austrji, podobne dąże­
nia pozostaną zawsze tylko chimerą.

„Czechy mogłyby utworzyć niezależne państwo z re 
ligją narodową tylko w tym wypadku, gdyby panujący­
mi w niej byli nie Habsburgowie, lecz dynastja prawo­
sławna. Lecz do tego potrzebne są szczególne warun­
ki, a na pojawienie się ich trzeba jeszcze dość długo 
czekać. Będzie to możebnem tylko wtedy, gdy cała 
słowiańszczyzna przejdzie ciężką próbę doświadczenia.”

Z ostatniej poczty,
Lwóie 3-go września. — Celem omówienia sprawy 

wykupua propinacji, którą zajmio się sejm najbliż­
szy, zwołany został na d. 15 ty b. m. do Lwowa 
wiec burmistrzów i przedstawicieli wszystkich miast 
galicyjskich.

Berlin 3 go września.—Cesaiz Wilhelm przybędzie 
w d. 1-ym października do Monachjum, w d. 4 ym 
do Wiednia, a w d. l(J-yni do Rzymu. Bawią tu obe­
cnie obydwaj posłowie niemieccy w Rzymie, lir. 
Solms i p. Schloetzer, celem ułożenia ceremoujału 
przyjęcia w Kwirynale i Watykanie. n • • i

Frejburg (w badeńskiem) 3-go września.-—Dzisiaj 
rozpoczął tutaj obrady kongres katolicki. Na preze­
sów honorowych powołano: W iudthorsta, baiona 
Frankensteina i LoSgo. Wybrano osobną komisję

wysokopolcżouego dyplomaty, ks. Bismark dąży do 
te"o aby zgotować Francji takie położenie mię­
dzynarodowe, któreby ją zmusiło do przyjęcia pro­

Jorp111*6 290,000 doi. Pochód z pochodniami w Nowym 
do on katuje na jeden okrąg 500 doi., razem 12,000 
tan'■ d°l- Zebrania publiczne pochłaniają naj- 
#i —4,000 doi. „Tammany” wydała za postawie-

P°8^a Clevelands 170,000 doi. Burmistrz Hewitt 
doi PenBję, wynoszącą 20,000 doi., a nadto 4,000 
doi" Partji, celem wyboru Tildena ofiarował 40,000 
]e ' Wydział narodowy żąda 1—2 miljouów dolarów, 
Sz z P- Hewitt twierdzi, iż 500,000 doi. starczyć mu- 
p- Dotychczas jeszcze żaden wydział ekonomiczny 
8 lr°bił obrachunku z swych wydatków. Policzywszy 

d,Szta każdego stanu, wybory prezydenta Stanów Zje- 
tUbn°D^Ch k°sztuj^ 20 milj. dolarów, t. j. 40 miljouów 

de^ Czy to Wiek XIX-ty?... Z Bukaresztu korespon- 
liiiL1 na8r donosi: „Na początkach z. m. niedaleko od 
a *aresztu, na publicznej drodze, dokonano potrójnego 
^0*derstwa. Policja, rekrutująca się tu z uwolnionych 
k°ę2yćców lub ludzi najciemniejszych, dzikich, z nieo- 
Q ‘l'*Zlianemi namiętnościami, nadaremnie szukała zbro- 

*arzy. Wreszcie pewien cygan, chciwy zapłaty, a być 
. 8Z5’ namówiony przez ajenta, z którym się później 
jskiem miał podzielić, denunejuje fałszywie swych 
“Polbraci. D. 10-go z. m. policja aresztuje 22-ch cy- 

^biiów. Niewinni do zbrodni, o której pierwszy raz 
ę.?8z3> przyznać się nie myślą. Wtedy to policja chwy- 

a cię środków, jakie były w użyciu w czasach bar- 
azzyńskich. Pominąwszy setki policzków i znieważeń 

^leśnych przy protokółach, wzięto ośmiu cyganów na 
rtnry. Któryż cyganówjzemdlai tego trzeźwiono spiry- 

i procedurę prowadzono dalej!... Wreszcie wrzu- 
®°no całą bandę do mokrej piwnicy, gdzie siedziała trzy 
. 0 chlebie i wodzie. Szczęściem na^izedł prokura-
°r> Uwolnił cyganów z ich okropnego położenia i wyto­
pił natychmiast energiczne śledztwo przeciw policji.

oktor stwierdził na 5-iu cyganach ciężkie rany, dla 
turych wyleczenia potrzeba będzie najmniej miesiąca 

«»a8u. prefekt( pułkownik Kinescu, i dyrektor, kapi-
Dimancea, suspendowani. Cała prasa do głębi wzbu­

dzona.”
>< Trafne zastosowanie. Amator-śpiewak na pe- 

Uym raucie, wykonawszy z tuzin romansów i znudzi- 
%«2y gości, zaczął szperać w swej pamięci, aby ehoć 
•tdną jeszcze piosenką uszczęśliwić zebranie. Usilują- 
cŁ‘tuu przypomnieć sobie cośkolwiek przychodzi z pomó­
dl gospodarz, mówiąc: Ach! teraz to już pan zaśpiewaj 

górami, za lasami!”
X Także boulanżysta. Ojczulku, czy Boulanger 

9r?dko zostanie cesarzem Francji? — A tobie zkąd to 
^’tanie?—Bo miałbym nowe marki pocztowe do mego 
aJbumu.

— Pant J. S.—Prosimy o dokładny adres,
— Zaciekawionej.—Tego rodzaju prośbom zawsze czynimy 

zadość. Zet lice sz. pani osobiście zgłosić się do redakcji nu 
2-em piętrze.

— Ciekawej.—Należy adresować do zarządu kasyna w Spa.
— Panu A'.—W notowaniach zboża, które codziennie po­

daj e my, niezawsze są ceny wszystkich gatunków, często 
bowiem jęczmień, gryka, i t. p. przez kilka, a nawet 
kilkanaście dni nu targu warszawskim nie pojawiają się. 
Obecnie raz jeden w tygodniu, mianowicie w poniedziałek, 
zapełniać będziemy wszystkie rubryki. Dla wyżej wspo­
mnianych artykułów, t. j. takich, które rzadko pojawiają 
się na rynku, będą to jednakże ceny, które przypuszczalni* 
możnaby osiągnąć.

— Panu B.—Według informacyj Gazety losowań, stan rze­
czy upadłości Gabrjela Neumarka przedstawia się nieko­
rzystnie, dla wierzycieli bowiem przypadnie zaledwie od 
1—2 pre.

— Panu TF. J.—Podobno tow. „New-York” zebrało wcią­
gu 8-iu miesięcy ubezpieczeń na 8 miljouów rs. Taki rezul­
tat zachęcił dwa inne tow., „Equitable” i „Victoria (ber­
lińskie), do starania się o koncesję. A my tymczasem/...

— Panu J. M.—Słyszeliśmy, iż konsul Stanów Zjednoczo­
nych w Warszawie otrzymał też okólnik swego rządu 
w sprawie emigracji. Treść odpowiedzi jeszcze nie jęę 
Z“-ai-a»U R. U. - Ogłoszenie J5 16,205 drukowane było 
dwukrotnie w MM 236 i 237 Kurjera. . , n

__ Panu N N N i t. d.— Wyrażenie „sztuka stosowana” 
(do przemysłu) jest najzupełniej poprawne, lecz pisownia 
„zrub redaktoże”, „bendzie” i t. p.—nie jest przez gramaty- 
Ke polską tolerowana. . , ,

__ Pańu Stanisławowi B.— Nauczycielem panny Rejewskiej 
byl dyrektor J. Quattrini.

— Stałemu prenumeratorowi.— Lekcje zaczynają się w gzko 
le handlowej prywatnej w d. 12-ym b. m. P. o. dyrektora 
mianowany został p. Boeticber,

_ Panu J.B.- Dawniej gdy niewielu było kandydatów 
wstęp do szkół technicznych kolejowych był ułatwiony dla 
wielu-dziś w szkoląch tych przedewszystkiem kształcą się 
dzieci urzędników i oficjalistów kolejowych. ’

— Panu J. K. S.— Szkoły rysunkowej takiej o inka sz
panu chodzi, me ma; z sali rysunkowej w Muzeum Krak - 
Przedm., 66, korzystają tylko osoby, meżczyźni i’k7bietv 
pracująca zawodowo. 2echee i,.., . 1 » )zn i komety, 
celarj i Muzeum. pau P°‘“fo«nować w kan-

^i"I‘Me7toTOW”-~ Wydrukowanie nadesłanej 
°^y ?byt przykrem dla rodziny zmarłego. 

łanu sz, A.—Mówi się i pisze „ssukarn czapki”.

11 Ś. p. piotr Jarecki, syn fabrykanta i obywatela, po 
Jakiej i ciężkiej chorobie, opatrzony św. sakramentami, 
z ‘‘bia 4-ym września r. b. przeniósł się do wieczności, prze- 
J'v«zy lat 26. Stroskani rodzice i brucia zapraszają kre- 

kolegów, przyjaciół i znajomych zmarłego na ża- 
j .he nabożeństwo, odbyć się mające we czwartek, to jest 
roia 6'g° września, o godzinie 10-eJ zranu, w kościele Na- 

dzenia Najśw. Marji Panny na Lesznie, a następnie na 
r.jhrbwadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, o 
todzjnje 4_ej pOpOłudnin, na cmentarz powązkowski. 3-2567 
k ‘ 8. p. Adam Grąbczewski, b. urzędnik dróg żela- 
>nJ’cli war.-wied. i war. bydg., emeryt, po długiej i cięż- 
«‘eJ chorobie, opatrzony św. Sakramentami, przeżywszy lat 
• w dniu 4-ym września r. b. przeniósł się do wieczności. 

<żko strapieni syn, synowa i siostra zmarłego zapra- 
krewnych, przyjaciół i znajomych im żalotne uabo- 

-b.utwo w dniu f-yni, o godzinie 10-ej i pół, odbyć się 
rJJlce w kościele św. Aieksuudra i na wyprowadzenie 

lok w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godzinie A-ej 
'^południu, na cmentarz powązkowski. —2583—
. ‘ W piątek, to jest dnia 7-go września, jako w trzecią 
.®htuą ruczuicę śm erci ś. p. Ludwika Piechowskiego, 
» herafa jeneraln?go sztabu, za spokój jego duszy odbę- 

się żałobne nabo/eństwo, o godzinie 9-_ej zraua, 
pościele powązkowsk m. —2576— j

W dniu 6-ym b. m., to jest we czwartek, jako w pier- j 
s rocznicę śmierci ś. p. Stefana Bauerertza, odbędzie y 
<w nab< żeństwo o godzinie iO-ej zrana w kościele j 

’ Krzyża, na które ojciec z synami zaprasza. —2577— 
^7 W dniu 7-yrn września r. b., to jest w piątek, jako 
*ki o śrolesn^ rocznicę śmierci ś. p. Józefy z Zahorow- 

Rembowskiej, odbędzie się nabożeństwo żałobne 
poz„Oll.tluie zraua, w kościele św. Krzyża, na które 

mąż i dzieci zapraszają krewnych, przyjaciół i 
u“J°myeh. 2—2578

9>bI 8 czwartek, to jest dnia 6-go września, o godzinie 
fia j zrana' w kościele katedralnym św. Jana, w kaplicy Pa- 
®icp -ZUsa’ odprawioną będzie insza św., juko w 16-tą rocz- 
bn1ja?,uierc* !'• Sylwestra Filipowskiego, b. putroua try- 

cywilnego w Warszawie, nu którą wdowa z synami 

ktan^8 czwartek. 6-go września, o godzinie 9-ej i pół 
boże.8’ ’’dkędzie się w kościele powązkowskim żałouue ua- 
Preze tWo 2a duszę ś. p. Leonarda Janczewskiego, b. 
groL..Sa trybunału, a następnie przeniesienie zwłok do 

własuego. Na ten smutny obrzęd pozostała rodzina 
—2548—

K adeułuue.
ł^apierosy rSanie" z watą hygieuiczną w 

ńdsztuczkachi z dolączonemi wstawkami do muud- 
poleca fabryka W. IPalkanowa.
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KUK JER WARSZAWSKI.—Dnia o września 188'8 r.

Warszawa, 5-go wrze/nia.
Dziś otrzymaliśmy z Berlina mocne szacowania

205.50 w płaceniu 206 w płaceniu, których równią są 
knrsa 48.6u i 48.55 bez kosztów. Nadto nadeszły de­
pesze, zaznaczające mocną i ożywioną tendencję ber- 
hnskiej giełdy. Wobec lepszych taksacyj i braku od- 

wiców pizj ogólnem zaofiarowaniu waluty, giełda na- 
sza otworzyła posiedzenie dzisiejsze nader tanim kur­
sem 48.20 (równającym się 207.50 bez kosztów) za 
wpłatę w Berlinie. Ponieważ jednakże dostawy były 

ZIS, poszukiwane, skutkiem czego ich kursa uległy 
zwyzce, przeto i kursa krótkiego Berlina notowano przy 
zamknięciu obrad wyżej, a mianowicie po 48.32% (t. j. 
206.90). Różnice czyniły dziś 12Vi kop. na korzyść Ber­
lina, a przy uwzględnieniu wczorajszego końcowego kur­
su 37% kop. na korzyść rubli. Dostaw robiono dziś 
dosyć dużo, oddawano mianowicie dostawy’ z odbiorem 
Stałym w d. 30-ym listopada r. b. po 49, a dostawy 
z odbiorem codziennym według woli kupującego do koń­
ca bieżącego miesiąca po 48.25, 48.37%, 48.42 7a, 
48.47% i 48.50.

Długi Berlin nabywano po 48.37'lj.
Krótki Berlin sprzedawano po 48.20,48.25, 48.27%, 

48.30 i 48.32Va, przy chęci otrzymania 48.45.
Londyn krótki ofiarowano po 9.85, brano po 9.82.
Paryżem krótkim obracano po 38.70, 38.75 i 38.80, 

żądając 39.10.
Wiedeń krótki chciano zbyć po 80.75, nabywano po 

80.45 i 80.60.
Listy likwidacyjne w zaofiarowaniu po 88 i 87.75, 

względnie do wielkości odcinków.
Za wschodnie pożyczki żądano I em. 98, II 97.75 i 

III 97.50; zbyto parę tysięcy II em. bez kuponów po 
97.10, oraz kilka tysięcy III em. po 97.25.

Nową pożyczkę czteroprocentową chciano zbyć po 
81.70, nabyto zaś kilka tysięcy po 81.50, 81.55 i 
81.60.

Listy zastawne ziemskie I ser. w poszukiwaniu po 
97.90, znaleziono zaś kilkanaście tysięcy z trzytygo­
dniową dostawą po 98. Za następne serje żądano 
96.80, otrzymano zaś 96.50, 96.60 i 96.70 za kilkana­
ście tysięcy najmłodszej serji.

Listy zastawne m. Warszawy chciano lokować po
96.50 II ser., 96 111, 95.90 IV i 95.75 V ser., a uloko­
wano kilka tysięcy III ser. po 95.80.

Godzina 12. Usposobienie niezdecydowane, wycze­
kujące. W/e

SPRAWOZDANIA Z TARGÓW-

Cukier. W przedmiocie premji wywozowych od cukru, O- 
trzyinujeiuy z dobrze poinformowanego źródła w Berlinie 
następującą korespondencją: „Ostateczny rezultat między­
narodowego kongresu w Londynie, który obradował nad 
zniesieniem premji wywozowych, podpisały stanowczo Ro­
sja, Anglja, Niemcy, B«lgja, Hiszpanja, Włochy i Hollandja; 
Austrja warunkowo, co się równa odmowie. Francja, Szwe­
cja, Banja i Brazyija odmówiły jakoby przystąpienia do 
związku, a o Stanach Zjednoczonych Ameryki Północnej mo­
wy wcale nie było. Że Anglja, Hiszpanja i Hollandja przy­
stąpią do kartelu, było do przewidzenia, ponieważ produkują 
cukier trzcinowy. Włochy, które nie wytwarzają same cukruj 
lecz rahnują towar nadesłany, nie miały powodu odmawiać, 
a że Rossja posiada już u siebie podatek fabrykacyjny i tyl­
ko wyjątkowo płaciła i płaci premję wywozową od cukru, 
przeto podpinanie umowy ze strony tych państw było do 
przewidzenia. Co się tyczy Niemiec i Belgji, to o bezwzglę- 
dnem przystąpieniu tych państw pozwohmy sobie wątpić. 
Bruk zatwierdzenie tej umowy przez ponnenione państwa 
(rranejr., Szwecja, Danja i Brazyija), warunkowe przystą­
pienie Austrji i nieobecność na kongresie Stanów Zjednoczo- 
ttych,. muszą zachwiać zasadnicze umowy. Tego rodzaju 
środki mają wtedy tylko jakąkolwiek praktyczną wartość, 
gdy obowiązują każda państwo zainteresowane; chyba, że 
odnośne rządy nie przypisują żadnej wagi do podwyższenia 
swojego przemysłu. Treść umowy polega na następujących 
Wtirunkach. Podpisane mocarstwa zobowiązują się wydać 
rozporządzenia, ażeby nie przyznawano fabrykacji cukru 
aui bezpośrednich, ani pośrednich utatwień np. w postaci 
premji. Za wywieziony cukier nie będzie przyznawaną ża­
dna bonifikacja zwrotna. Wszystkie fabryki cukru irafi- 
uerje będą poddane związkowi celnemu. Anglji nie wolno 
będzie uakłirlać żadnych cei (łyferencjotialnych, to znaczy, 
że cukier wy robiony z buraków będzie postawiony na równi 
wobec cełcukrem trzcinowym. Ustanowioną zostanie sta­
ła. nvęd-ynarodowa komisja, której zadaniem będzie czuwa­
nie iu,«. ’.yko indem umowy i ś.edzeuie o ile rozporządzenia 
oddzier.ych państw w przedmiocie fabrykacji cukru, zgodne 
są z JM stanów.eniatni kongresu. Nawiasowo zaznaczymy, że 
punkt, ciężkości ] owyższej umowy, polega na nie obciążeniu 
ęiwu buraczanego ciem dyferencjoualnem ze strony Anglji. 
** takim razie cukier korzystający z dobrodziejstwa premji 
w państwach nie należących do kartelu, miałby zupełnie 
wolny wstęp do Anglji i innych mocarstw związanych umo- 

ą, to jest, że podpisane na umowie państwa utorowałyby 
oX*; ,‘“85 konkurencyjnym rafiuerjom zagranicznym, na 
nodoLnen U!^0 krzeD|ystl1- Wydaje nam się to nieprawdo- 
kułu koi^tle3ll%lego nie należy oczekiwać ogłoszeniu proto- 

szych między nanmm^’ .(SPra,W0Z(la“ie tygodniowe z ważniej - 
głego tygodniu obroty ,‘7nkow zbożowych). W ciągu ubie- 
iiieregularne, ogólnyw A ew-Yorku były bardzo 
i ceny silnie w górę dążące p arakter tendency) jest mocny 
tnich dniach notowania zamknij"00 PewueJ zniżki w osta- 
ostateczuie płacono na miejscu 1 dnT 8 * 10̂ot5 0 1 C0nt. wyżej, 
cent., równocześnie w r. z. ceny były so»/ “*•’ wrze8‘eń 99’/8 
803/. cent, Mąka podniosła Mę w eonie Vw «at?ijej

Wdowa, dz. 5, matka star*
Mąż i matka chorzy, dz. *
Żona chora, dz. 3 chorych- 
Wdowa sparaliżowana, dM“ 

ci drób. 2.
Suchotnica, dzieci drób. 3.
Mąż ciężko chory, dz. dr. » 
Kaleka, mąż chory, dz. dr. * 
nuuHu, ux>. er. ł-rO. , 
Mąż chory obłożnie, dz. dr.• 
Wdowa, dzieci drób. 4-N-
Wdowo, dzieci dr. 4.
Wdowa, dz. dr. 4-ro.
Mąż kaleka na rękę, dz. L 
Mąż nieobecny, dz. drób, 

z tych 2 chorych.
Mąż chory, dzieci dr. 2.

— Rada miejska warszawska dóbr oczy nnoici publicznej, 
zasadzie art. 2-go Najwyżej zatwierdzonej w djiiiu 1-m czer­
wca 1871 r. uchwały komitetu do spraw królestwa Polskie* 
go, oraz w myśl art. 910 kodeksu cywilnego w Królestw1* 
Polakiem, na posiedzeniu w dniu 1-ym (13-ym) sierpnia r- 
postanowiła.

Zawarte w testamencie b. p. Józefa Rejchmana, obywatel* 
miasta Warszawy z dnia 10-go sierpnia 1884 roku zapisy, • 
mianowicie:

A) Tytułem wieczystego funduszu:
1. Dla towarzystwa dobroczynności vr Warszawie kapitał

rs. 1060. r
2. Dia domu Schronienia starców i sierot starozakonnyc* 

w Warszawie rs. 2000.
3. Dla szpitala stnrozakonnych w Warszawie rs. 2000.
4. Dla szpitala dziecinnego starozakonnych w Warszaw1*

pod nazwą małżonków Bersouów i Baumanów kapitał r* 
1000. '

B) Tytułem jednorazowej ofiary dla rozdziału pomięds/ 
służbę:

1. Szpitala starozakonnych w Warszawie rs. 200.
2. Domu schronienia starców starozakonnych w Warsza­

wie rs. 70—i
3. Szpitala dziecinnego starozakonnych w Warszawie p°^ 

nazwą małżonków Bersouóm i Baumanów rs. 50—przyjąć pd 
warunkami w testamencie wymieniouemi i z zachowanie1® 
praw osób trzecich.

Naczelnik zakładów dobroczynnych 
rzeczywisty radca stanu K. Puchalski.

Sekretarz rady Lechowicz.
- J . J------------ --------------------- , ' —

— Do warszawskiego okręgowego zarządu Towarzystw* 
Krzyża czerwonego wpłynęło od dnia 1-go lipca do dni*
1- go sierpnia 1888-goroku.

A) Na korzyść Towarzystwa Krzyia czerwonego:
Od duchowieństwa rzymsko-katolickiego dekanatu op** 

towskiego 11 rs„ od J. P. Kaunabieh 10 rs.. od A. D. Kann** 
bieh 10 rs., od oficerów dwunastej konno-artyleryjskiej baterji 
3 rs. 50 kop., od Wilczyńskiego punktu przechodniego 2 rs^ 
od sztabs-k.apitana ósmego latającego parku artyleryjskie* 
go Krzyżanowskiego 1 rs., od siostry miłosierdzia Kirriło* 
woj 15 rs., z mławskiego punktu przechodniego 3 rs. 20 koP«» 
od urzędników suwalskiego zarządu gnberujalnego żnndar* 
meryjnego 14 rs. 45 kop., z cerkwi na komorze celnej w Ml** 
wie 3 rs., z wieluń>kiej komory celnej 2 rs., od iwangrodż- 
kiej cerkwi fortecznej 19 rs 6 kop., od sądu gminnego pierw* 
szego okręgu powiatu radomskiego 4<rs. 11 kop., od urzędni* 
ków okręgu warszawskiego ministerjum dróg i komunikaty) 
27 rs, od urzędników piotrkowskiej izby skarbowej i pod* 
włuduych jej kas 11 rs. 76 kop., od baronowej M. P. Nold*
10 rs., od urzędników zarządów trzeciej gwardyjskiej i gre* 
nadjerskiej brygady artyleryjskiej 2 rs., od piotrkowskie?* 
zarządu gnberujalnego 87 kop., od komory celnej dobrzyń­
skiej 55 kop., od urzędników i djeturjnszów w pierwszy® 
okręgu zarządu opłatami akcyzowemi gulernij: lubelski®)’ 
radomskiej i kieleckiej 11 rs., od sióstr miłosierdzia Al®* 
ksiejewoj, Noskowoj, Kramarenko i El ńskiej 19 rs., 
sędziego pokoju dwunastego oddziału miasta Warszaw/ 
3 rs., od sióstr miłosierdzia Kuźminowej i Krupskiej 7 rs., 
od J. A. Rawicza 10 rs, od mierowskiego sędziego pokoj* 
18 rs. 45 kop., od mieszkańców powiatu opoczyńskiego 18 
65 kop., ze skulskiego punktu przechodniego 4 rs. 10 kop., 
L. Z. Maliniak 30 rs., od lekarzy czternastego korpusu ®r* 
mijskiego 31 rs. 50 kop., od oficerów 39 go tomskiego pułk® 
pieszego 21 rs. 57 kop., z piotrkowsk ej rogatki celnej 1 r*’ 
od i.ficerów i kkarzy oreuliuiskiego pułku kozackiego ®r‘
2- gi 61 rs. 50 kop., od siostry miłosierdzia Dementjewoj 20 r®' 
od siostry Marji Kramarenko 3 rs. i od urzędników trzecie?* 
oddziału zawichoskiej brygady pogranicznej straży 30
77 kop.

Ogółem w Upon wpłynęło 441 rs. 4 kop.
A z remanentem pu dzień 1 szy lipca 76,558 rs. 22% kop- 
Z sumy tej wydano 93 rs. 32% kop
Na dzień 1-szy s erpnia pozostało się 76,464 rs. 90 kop. .
B) Na korzyść warszawskiego zgromadzenia sióstr milosict^

dzia iw. Elibiety: u
Od Olszyńskiego 900 rs., od oficerów dwunastej bn‘eD 

konno-artyleryjskiej 2 rs., od urzędników okręg” warsia 
skiego ministerjum dróg i komunikacyj 21 rs., o 
skiego kantoru banku państwa 19 rs. 48 kop., od 
piotrkowskiej izby ikarbowaj i podwładnych jej 1

obecna jest 3 doi. 55 cent., gdy w r. z. wynosiła o tym czasie i 
3 doi. 40 cent. Spław morzem jest ciągle ograniczony tak, że 
pomimo szczupłych dowozów z kraju zapasy kontrolowane 
powiększyły się o miijon buszli i wynoszą w tej chwili 
27.171,000. gdy w r. z. o tym czasie wynosiły 30.573,000 bu- 
szli. — Anglja miała zmienną pogodę, wszakże piękne dui 
przeważały. W ogóle słychać skargi ua gatunek tegorocznej 
pszenicy. Wszystkie targi były dla pszenicy bardzo mocno 
usposobione i ceny podniosły się o 1 do 3 szylingów. Ziarno 
na paszę również zdrożało.—Londyn w poniedziałek ubiegłe­
go tygodnia notował pszenicę angielską 1 szyi, wyżej, przy 
drobnym gatunku nowego ziarna. Zagraniczna spokojniej, 
ale 1 do 2 szyi, drożej. Mąka 1 szyi, wyżej, kukurydza 
i jęczmień % do pól, bobik pół, groch 1 do 1 i pół szyi, dro­
żej. We środę: zboże mocno, za pszenicę angielską pół szyk, 
za obcą 1 szyi, wyżej żądano, kupcy zachowali się wyczeku­
jąco. Mąka pół szyi. Owies % szyi., russki pół szyi, więcej. 
Obcej pszenicy dowieziono 90.451 kwarterów, w których 
11.162 z Gdańska.—Liverpool we wtorek: pszenica 10 doi., mą­
ka 6 <1. wyżej. Kukurydza stale. — Hull. Pszenica angielska 
1 szył, do 1 szyk 6 d., zagraniczna 2 do 3 szyi., jęczmień 
1 szyk, owies i bób 6 d. Groch 1 szył, do 1 szyk 6 d. Kukury­
dza 1 szyi, drożej. —Leith we środę miał targ zbożowy silnie 
Usposobiony. Pszenica 2 szyi. Mąka 1 szyi., inne zboża około 
1 szyi, drsżej. Targi francuskie przebiegły wprawdzie po ce­
nach zwyżkowych, kupcy wszakże stali się powściągliwsze- 
mi w kupnie. Końcowe notowania pszenicy i mąki w Paryiu 
prawie bez zmiany.—'Belgja miału ceny bardzo mocne, obroty 
jednak mało ożywione. — Holandja podniosła ceny pszenicy 
o 8, żyta o 7 fi. — W Prowincji Nadreńskiej i w Westfalji pa­
nuje ożywiony popyt i>a wszelkie ziarno przy cenach zwyż­
kowych. — W Austro- Węgrzech obroty ożywione i tranzakcje 
na wywóz znaczne. Młyny nawet zdołały sprzedać do Anglji 
znaczniejsze partje mąki wysoki ii gatunków. — Berlin za­
chował w dalszym ciągu swiją mocną tendencję i pomimo 
sobotniej zniżki tydzień zamknięto cenami wyższemi o 4 m. 
dla pszenicy i o 7 w. dla żyta. Na rynku gdańskim dowozy 
znowu były obfitsze i dużo nowego ziarna dowieziono z kra­
ju i z Królestwa. W początku tygodnia usposobienie po oży­
wionych poprzednich targach było cokolwiek słabsze i po­
siadacze pszenicy szczególniej transitowej oddawali ją nieco 
taniej Gdy jednak przyszły do skutku większe tranzakcje 
po lepszych cenach nu wywóz do Anglji,obudziłasięchęć ku­
pna tego towaru i ceny końcowe były o 4 do5m.ua t. wyższe. 
Pszenica krajowa miała również silny popyt przy szczegól- 
nem ożywieniu dla starych białych gatunków. Ceny podnio­
sły się o 2 do 3 m. Krajową płacono 175 do 188 m., polską 
tr. pstrą chorą 115—6 f. 125 ni., pstrą 121—2 f. 135 m., 125 t. 
141 ni., 132—3 f. 155 m„ wysoko-pstrą szklistą 131 f. 161 m„ 
134 f. 165 m. Obroty około 3,300 tonu. Usposobienie dla żyta 
krojowego, pomimo berlińskiej zwyżki pozostało spokojne, 
ponieważ ceny gdańskie nie wytrzymały rachunku na eks­
port i dla tego pozostały bez zmiany. Żyto transitowe cie­
szyło się za to silnym popytem i ceny stopniowo podniosły się 
o 3m. na tonnie. Sprzedano około 860 tonu, krajowe po 125 
do 131 m., polskie tr. po 85 do 91 m. tonna; russkie płacono 
przy 116 do 118 f. wagi po 88 m. Dowozy jęczmienia z krain 
znowu ograniczyły się na pojedynczych partjach nowego 
ziarna, którego gatunek w ogólo okazuje się niezbyt szcze­
gólnym. Dowozy z Rossji jakkolwiek nieznaczne, są jednak 
regularne. Ponieważ popyt z zagranicy jest ciągle ożywio­
ny, ceny podniosły się w dalszym ciągu. Płacono russki 
browarny 88 do 112 m., na paszę 85 do 87 m. Groch w do­
brym popycie, po cenach pełnych, polski tr. średni 115—118 
m., na paszę 113 m. za tonuę. Rzepik polski tr. 205 do 218 w. 
za tonnę. Rzepak bez zmiany, zależnie od suchości 211 do 
224 m. Otręby pszenne w dobrym popycie po ostatnich ce­
nach, grube 3.60 do 3.80, średnie 3.50, drobne 3.40 za 50 kilo. 
Spirytus tylko w sprzedaży detalicznej. Cukier z powodu 
wyczerpania zapasów, prawie bez obrotów, przy dość stałej 
tendencji sprzedano jeszcze 8000 cent, przy 88% pó 14115 do 
14.25 m. i około 3000 cent, drugiego produktu przy 75% po 
10.40 do 10.55 m. Za cukier z nowej kampanji ofiarowano za 
4000 cent, po 12.75 m. przy 88% — Wroclaw na termina no­
tował od połowy tygodnia ceny pszenicy wyższe, przy mo- 
cnem usposobieniu. Ceny towaru gotowego pozostały prawie 
bez zmiany, ponieważ młynarze zabezpieczyli się wcześniej 
i zwyżka berlińska nie wywołała tu prawie żadnej zmiany, 
cena 16.20 do 17.70 ni. Żyto wyżej, ponieważ dowozy i za­
pasy nie wystarczają na zaspokojenie ożywionego popytu, 
csuy od 13.80 do 14.30. Jęczmień mocno przy cenach ciągle 
zwyżkowych. Notowano < d 11.00 do 15.20 m. za dawny,’ do
13.50 zaś ziarno uowog<> zbioru |

Targ Witkowskiego^
Dnia 5-go września 1888 roku

W dniu jutrzejszym przypada nowy rok u izraelitów, dziś 
więc, jako w wig lję tak uroczystego święta, wielu kupców 
na rynek nie przybyło. Dostawy były też nie wielkie. Uspo­
sobienie mocne, wobec jednakże braku konkurencji, ceny za­
ledwie zdołały się utrzymać na ostatnim poziomie. Pszenicy 
wystawiono na sprzedaż około 350 korcy, wyborowe ziarno 
sprzedawano po 6.80 i 6.85, białą po 6.75. Powozy żyta wy­
nosiły zaledwie 260 korcy, tylko wyborowego ziarna, która 
sprzedawano po 4.35. Owsa bardzo male ilości tylko na de­
taliczną sprzedaż po rs. 2.30 do 2.70 stosownie do jakości 
zierna.

i.mjjjłó uli .
(Ułożył Maurycy Krakowski).

Z załączonego kwadratu wyrzucić 6 
krzyżyków tak, ażeby pozostałe liczby 
krzyżykowe wszystkich szeregach po­
ziomych, pionowych i dwóch przeką­
tnych były: a) parzyste, lub; b) niepa­
rzyste.

Rozwiązanie zadania botanicznego, umieszczonego 
w numerze 240.

Bez, buk, cedr, cis, dąb, grab, klon, mirt, 
świerk, wiąz.

Dobrze rozwiązała p, Maria Janina Kaute i p. A. 5. t 
Burcu.

ODPOWIEDZI,
— Panu Henrykowi Weri. — Arytmogryf będzie um **1

czony. . ,
— Panu Henrykowi Lub. — Zadanie pańskie zużytkuj®®’
— Panu Leonowi F. — W tece naszej znajdują się Pr®.#

od kilku lat oczekujące kolei swego umieszczenia. Nic w? 
dziwnego, że pańskie, przed dwoma miesiącami zaledwie1* 
deszłe zadania, nie ukazały się dotąd w druku. u.

— Panu Marjanowi Rem.—Oba pańskie zadania nie k<air 
fikują się do druku.

BIURO INFORMACYJNE 0 NĘDZY WYJĄTKOWE* g 
sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia, poleca iniłosierd®** 

publiczności warszawskiej.
Tamka M 35.—Posiedzenie dnia 16 sierpnia 1888 r.

Ni 
domu Ulica i Nazwisko i 

lub initials i U W A G L

93

12
5
6
6

Leopoldyn 
Młynarek 
Krochmal 
Krochmal

Kugler Józefa 
KapiuskaApol. 
Hersz Erlich 
BachabowiczS.

30
8

15
15
22
21

7
41
11 

141

Wronia 
Samborsk 
Piwna
Gęsia 
Sawki 
Gęsia
Praga Pan 
Solec 
Lipowa 
NowPraga Mężyńska Mai.

Mala | ' '
Czeruiako.|Perkowska Ma.

Ostrzyckn Ani. 
Pawelska Frań 
Rudkowska M. u„vi,
Gizeltyrn Cyr. Wdowa, dz. dr. 4-ro. 
Zawistowska-K ” ’ ' 
Brzozowska Ł.
Suprymowiez 
GajderowiczA.
Łnciuska Mar.

d warszaW' 
urzędnik4 * * ** 
kas 79 W



Potrzebne zdolne

do staników i okryć. ;

BTTTPT? CfU’ 1410 . Jtl Hi JtvOXJ, R

Senatorska IVr 1O.

Fabryka Krtli tWcU
Jakób i Józef Kohn g 

w CIESZYNIE, m| 
poszukują do tamtejszego kan- M 
toru młodego człowieka, obznaj- 
mionego z czynnościami biurowemi i bm 
znającego gruntownie języki russki i H 
niemiecki. Reilektanci zechcą zwracać p 
się z ofertami wprost do Cieszyna. i

AUKJKK WARSZAWSKI.—Dni* 5 września 1888r.

KOLCZYKI (BOUTONY) 
brylantowe i z kolorowemi 

kamieniami

PIERŚCIONKI z brylanta­
mi, rubinami, szafirami itp. 

najpiękniejsze fasony

Od 
Od 
Od 
Od 
Od

je, j.ur W. 12 cl kie (choroby weneryczne i skór- 
^^J^iakowskie-Przedmicście nr 10, 4—6 po poł.

BRANSOLETY i BROSZE 
brylantowe oraz z perłami 
i kolorowemi kamieniami

kabinet dentystyczny Dra A. Podolskie- 
c ■ 01 Warty codziennie od 10 rano do 6-ej po połu- 

Marszałkowska 129. (2465)

—• Firmowy uczestnik spółki utrzymującej O- 
gród Zoologiczny w W arszawie, stoso­
wnie do § 10, obowiązującego kontraktu, ma honor 
prosić pp. spólników komandytowych o przybycie 
na zebranie ogólne odbyć się mające dnia 11 (23) 
września o godzinie 12 w południe w sali resursy 
Obywatelskiej.

Przedmiotem zebrania będzie narada nad uregu­
lowaniem tytułu własności nieruchomości nr 1761a 
na rzecz spółki. 909

Wartość kuponu:
(po potrąceniu podatku skarbowego}. 

Listów zasL ziemskich 5’/, kop. 96’ 
Listów zast m. Warszawy kop- 203a 
Listów zast. m. Łodzi kop. 1636 
Listów likwidacyjnych kop. 99J .»
Obligów m. Warszawy 187*

poleca Magazyn Jubilerski

I. MANKIELEWICZA. w gmachu teatru pod filarami

— Konttantij Kossakowski, p. Adw. 
Przys., powrócił do Warszawy. Prowadzi specjal­
nie sprawy o naruszeniu przepisów akcyzowych. 
Graniczna 10, mieszk. 8. (2572)

KLEPSYDRY,
ZAPROSZENIA POGRZEBOWI

oraz
napisy na WSTĘGACH do WIEŃCÓW 

żałobnych hib innych, przyjmuje dodruku in; 
spieszniej wykończa drukarnia Kurjera wanzc 

tkiego. plac Teatralny )« 9.

OLKA CKGWItY 
z dnia 27-go sierpnia 1888 r.

Hurt. sided, wiaur. 78°/a 836’—839‘),,O, 
r oj ad. szynk. „ „ 878s—85H./
Cena Marsz. Iow. Gorzel. na bież, tydzień 

wiadro 100% rs. 10 kop. 60.

Fabryka Magli isiciejaca oi 1830 r.
J. Schancenbach syn,

ulica Aleksandrja J« 15.
łiam na składzie Magle Angielskie i Wie­
deńskie z ulepszeniem nowego systemu z 
doborowego suchego materjału, z gwaran­
cją. Przyjmuję wszelkie reperacje 1 Prze* 
róuki po cenach przystępnych. 1241

Sz??Feliks Eonwerski, były nauczycie
Gł rządowych, przyjmuje uczniów Szkół Ile- 

na pensjonat. Warecka nr 15. 2375

Kurs plij wiartisj.
Dnia 5-go września 1888 r. BAZAR SZKOLNY 

WŁ. HOLEWIŃSKIEGO i S-ki, 
Krakowskie-Przedmieście £8, wprost Ś-go Krzyża.

Jedyny zakład, w którym uczeń całkowicie wyekwipowanym być może. 
Posiada bowiem wielki zapas:

Ubrań uczniowskich obowiązujących w gimnazjach, czapek gimna­
zjalnych, tornistrów, pasków, książek szkolnych nowych i używa­

nych, craz wszelkich materjałćw p śmiennych i rysunkowych.
Ubrania z n.aterjalów tiwalych, za dobroć których gwarantuje, po cenach mo­

żliwie najniższych, stałych.
Książki szkolne po cenach katalogowych (za oprawę dolicza się 15 kop.) 

Książki używane (już. oprawne), o 30% do 50% tańsze.
Rajscejgi nowe po cenach fabrycznych, używane (korrygowane), o 40% do 

50% tańsze. 1320r
NB. Bazar Szkolny żadnych fllij nie posiada.

BRANSOLETY i BROSZKI 
złote fantazyjne oraz Biżu- 

terję srebrną

Ul. Złota 29, zaraz za ul. Wielką 
Apteka i skład wód mineralnych 

"W. NATIlSriłJ-TGKZTEG-O- 896

ttue; Al°wiatowej hrubieszowskiej dobroczynności publi- 
lei rs-ł. 0(l rady miejskiej warszawskiej dobroczynno- 
lijsjjj. 1C2nej 2,500 rs., od lekarzy czternastego korpusu ar- 
25 2 rs., od oficerów 39-go tomskiego pułku pieszego
Ro 2.(xio “d zarządu Towarzystwa Krzyża czerwo-

^Ł'6tem w lipcu Wp}ynę}0 5 581 rs. 43 kop.
Z sn^n'ail.eute,n P° dzień 1-szy lipca 28,325 rs. 39 kop. 
Xa ,tej wydano 5,091 rs. 73 kop. ,

^^^leń 1-szy sierpnia pozostało się 23,233 rs. 66 kop
Pr U. Bernard powrócił z zagranicy.
Z1mierska 15. 2550

W e k s 1 »
j’tfin 100 mar. z krótk. ter
t’bdyn i funt sten , „

100 franków , ,
"ifeteń 100 guld. . „
.. Papiery publiczne: 
* 1» Listy zust. z r. 18t9 d.
1 ' » T «“■‘tty zast. m. Marsz, ser. 1 

. , , U

. , , ni» • ’ Jy

zast. m. lodzi serji 1 
io Listy likwida-cyjne duże 

... , _ male
i‘blanku Ces. sI.II i HI 
'th- 1 iż. Trenijowa zr. 1864 

j p . „ , , I860
jJtżjtzka wschodnia rs. 100 
In • * rs. 100

, i*- 100
p 'o lewa pożyczka ....
uly wileńskie dlugoter. . 

Akcjo i obligacje: 
.'ńggeje miasta Marszawy 

dr. ż. warsz.-w. rs. 100

/l Je 
ZltJe
Al 
Al J®

4kc®

LUDWIKA HUMMEL 
przeniosła swoją pracownię sukien 
z ulicy Nowo-Senatorskiej na ulicę B1E- 
FAŃSKĄ nr 4.

Wykończa wszelkie zamówienia po bardzo umiar- 
kowanych cenach. y04

SZKOŁA WKA PR. 2-KLASOWA 
z klasą wstępną, 

Kraki wskie-Przedmieście Nr 17 
wprost kościoła po-karmelickiego. 

przeniesiona z ulicy Danielewiczowskiej) 
jrzyjninje zapisy uczniów przycbodnich i 
penBjonarzy każdodziennie, od godziny 9-ej 
zrana do 4-e.i po południu.

Jan Nepomucen Dureckf, 
1242 Przełożony szkoły.

N-rze 244 Kurjera Warszawskiego był umie­
szczony artykuł o zwrot szkód.

tc Przeszło pół wieku funkcjonował kanał podmiejski, bywały nawałnice silniejsze jak 
ŁU£°r°Ci:lla. bo w przeciągu pół godziny spadało więcej wody jak w tym roku przez dwa- 
4 reie godzin, jednak nikomu woda nie wyrządziła najmniejszej szkodj’. W zeszłym roku 
kuż°|2^Crz®^zen‘a Magistratu, pozakładano rureczki ze starego kanału do nowego, przed 
*tu». taką rureczką umocowano wysoką kratę dla dystylacyj wody, co się stało teraz ze 

“ Jni kanałem, z owym kanałem co przez pół wieku nie szkodzi! nikomu.
,Staruszek w okropnym znajduje się stenie, duo jego pokrywa trzyłokciowa war- 

a klotu.
łzvw Jest wiua, czy ogrodników.—Czytamy w artykule—rewizja w ogrodach wa­

tt znalazła w dobrym stanie.—Kto dokonał rewizji?
jakie ^est t0 szydzenie z nieszczęścia bliźniego, przypuśćmy żeby się nawet i utrzymały 
i(lat "arzywa, jeżeli bydło jeść ich nie chee, ni trzoda chlewna, to tem bardziej nie są 
dachBe użytku dla ludzi. Czytamy dalej, że woda rzeczywiście znajdowała się na ogro- 
steśm a 6 n‘e maniy wyjaśnienia zkąd się ona wzięła, jak dużą była. Otóż zmuszeni je- 
i ko1?? tlać wyjaśnienie, że woda była z kanału miejskiego, pozalewała ogromnie paru 
tiin 5auasto-morgowe obszary, na wysokość półtora łokciową, z przyczyny zanieczyszczę- 
thnie Ua?11’ fóżuych tam i krat.—Czytamy dalej, że Magistrat żądania ogrodników oddali, 
pOli juanie to jest bezpodstawne, albowiem ogrodnicy podmiejscy poddali się z zaufaniem 
Lnni*‘atfą uwagę JW. Prezydenta m. Mrnrsza«y i upraszali o uregulowanie ?t?r.e8'° 

aby iiBikiifś BltUI podobnych strat. Sadzimy zatem, że wyjaśnienie niuiejs 
1248 t * s> Wójcicki.

— Potrzebuje się kilku sztukatorów 
na wyjazd. Adres: Biuro Hotelu Saskiego.2544

— Gustaw Jf^ewi, nauczyciel muzy­
ki, Mowy-Świat 33, mieszkania 1. 910

dr. ż. warsz.-w. rs. 100 
dr. ż. wanz.-b. rs. 100
dr. ż. wanz.-terespol.
dr. żeb iabr.-lódzkiej 
tanku handL warsz. 
Panku dyskont, warsz. 
warsz. Iłw. ub. od ogn. 
warsz. 'Iow. lub. cukru 

e, 3cw. 1. cukru Józefów 
At^6 ? <>lrzel. 'Iow. f. cukru

2 ow.Lilpop, hau iLew. 
CJ® lew.przędz. Zawiercie

SYNDYK TYMCZASOWY 
massy upadłości 

Adolfa Schmidt
na zasadzie Art 502 Kod. Handl, wzywa 
wierzycieli massy, aby w ciągu dni 40, licząc 
od dnia dzisiejszego, stawił; s ę przed niżej 
podpisanym syndykiem osobiście lub przez 
pełnomocników i oświadczyli, z jakiego ty­
tułu i co do jakiej samy są wierzycielami, 
oraz aby dowoJy swych wierzytelności zło­
żyli na ręce Syndyka iub w Kancelarii Wy­
działu Upadłości Sądu Handlowego w War­
szawie.—Warszawa, d. 23 Sierpnia (4 Wrze­
śnia) 1888 r. , ,1240

Henryk Hdffmann
(Świetoicrska f^)- _____

70,1
latter 8t0 d0 st° czterdzieści

1 Og’?ych> sPrze<laje się na ścięcie 
no rla“ICZ?y: brnMy i klepki. Spław 

nu Lbo*ta i Prypeci do portów w Ry- 
dZe’-j C.llersoi,ra' Gdańsku i Memlu. Dęby 
znajdują się w gnbernji Wołyńskiej", powie­
cie Uwruckim. — Bliższe szczegóły otrzy­
mać można w Petersburgu, ulica Sergiejew- 
ska )& 18, w Zarządzie dóbr JM'. Elżbiet, 
Eaanuelowąj Iiaksw^j. ISftj

Fryderyk August NAUMANN
nauczyciel języków nowożytnych Bzika nr 3.

— Florentyna Paszkowska powróciła i 
jak zwykle, udziela lekcyj śpiewni muzyki. Przyj­
muje od 12—4-ej. Włodzimierska 2, m. 6. 2573

Łaźnia Rzymska, Łaźnia Parowa,
JS anny i Prysznice, 

„Kąpiele Rzymskie*4 
Krakowskie Przedmieście nr 58, dom Fajansa. 898 

■■RMMMMUaCMaBM——1———M—————*
466 Bolety rewańtuchowe,^ drelicho­

we i kolorowe, jak również Ceraty: 
drzewne, damastowe i podłogowe w 
wielkim wyborze poleca Skład Fa­
bryczny podjirm ą 3. Fil A LASZEK

15 Krakowskie-Przedmieście 15.

„FRACOVtNlA WARSZAWSKA*4 
Jtliodowa 15, 

pod, zarządem SZL.IS.
Garnitury i Palta cd rs. 20. wykwit tne od 
rs. 33. — M’ystndjowany krój i p ęknę fa­
sony zadowolmą każdego. Na prowincję 
próbki wysyła Witkowski. 1244

Dr J. Szenhak zamieszkał w Nowym- 
_____________________2530 

xni?~ Adwokat przysięgły Adolf Kohn 
s^Jzką w Łodzi, ulica Piotrkowska nr 273. (2470)

ąd. Płac.
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Targri
NA PLACU WITKOWSKIEGO.

Dnia 5-go września 1888 r.
Pisrf Korzec

Oli co od da
• Koni e j o k

Pszenica 242 sm. 1 ord. — — —
_ pstrai dobra — _ —
. biała . . . MB 675
, wyborowa . — — 680 685

Żyto wyborowe 232 funt. 435 —.
T średnie................ — — __

wadliwe................ Uh _
Jęczmień 2 i 4rzęd. 202 f. — _ _
Owies........................142 f. — — 230 270
Gryka....................  2021. — —
lizepik letni . . . • . — __

zimowy 212 funt — _ __
Bzepak rapos. zim. 212 f. — _ __
Giocli polny ’-62 lunt. . — — _ _ _
Kasza gryczana .... ““ — _ __;•
Kasza jaglana .... — _ __
Siana pud........................ __ _ __,
Słomy pud.................... — —~ — —

— — —
— — — —
— — — —



żiaS

jak i za granicą w ogóle; przeglądy teatralne, 
womoici bieżące z pola literatury, nauki i sztuki,

Istniejąca od roku 1856
Parowa Fabryka Musztardy 

1 SCHWEITZER,
Królewska 23 (19), znanej dobroci wyrób swój, sprze­
daje na garnce, kwaterki i słoiki i takowy poleca. 1414R

Nr 243KLJKJEK WARSZAWSKI.—Dnia 5 września 1888 &

1384K

Senatorska Nr 8
1243

.Rocznie .
Półrocznie
Kwartalnie
Miesięcznie

Adamaszki, Atłasy, Antimac- 
cassar,

Brokatela, Eourotty, BourdesoD 
Chustki, Chodniki kokosowe, 
Dywaniki i dywany łokciowe, 
Echarpes sznelowe, 
Firanki, Fichus foulards, Faille 

franęaise,
Granitó, Gobeliny, Granitelle, 
Halki (materjaly łokciowe), 
Jutty o<l 45 kop. za łokieć, 
Krepy, Koteliny, Kretony, 
Kapy, Kaszmiry,
Linoleum, Lampasy, Lambre* 

kiny,
Łańcuchy do portjar, 
Manilla na chodniki, 
Nonpareil czarny na suknie, 
Okrycia do nóg (Couvre pieds), 
Plaidy, Patarafki, Portjery, ' 
Plusze, 
Rolety drelowe (na zamówienia), 
Serwety, Sztory, Szale, 
Tunis różne kolory, 
Utrechty gniecione i gładkie, 
Vitrage, Velvety z widokami, 
Wycieraczki do nóg od kop. 50, 
Zefiry, Żagnoty podszewkowe 
w wie.kim wyborze poleca

w najlepszym stanie do sprzedania, o sile 
10 do 12 koni. — Wiadomość u właściciela 
maszyn HillltOWeFa, 
 Nowa Miła Ni 36. 1245

Marszałkowska % 138.
NB. Zamówienia z prowincji uskuteczniają się jak najpospieszniej

temu, kto odprowadzi do pana Adolfa 
Sztal w Belwederze, czarnego, żółto 
podpalanego cetera, wabi się „Uayt”, 
obroża z łańcuszkiem stalowym, zginął w 
Niedzielę, 2-go Września. 1252

IW
S fason: Promenade, Charlotte, Admirale- 

-ppm* Wielki wybór dla
wiaF^Pensjonarek.

Wydawnictwa S. LEWENTALA w WraaS
Wowy-Świat >r 41.

Pensjonarek.

Fabryka Staników | 
trykotowych - 

przygotowała nu sezon 
jesienny zupełnie no-<< 
wa fasony, kopjowa-g^ 
ne podług najśwież 
szych modeli Pary-^, 

skich. y

sprzedaje się w Fabryce Mebli
J. Drzymulskiego,

Grzybowska Jń 4S. 1250
Proszę zwracać dobrze uwagę na numer.

„Biblioteka Najcelniejszycb Utworów Literatury Europejskiej," 
wychodzi raz na tydzień, w objętości dwóch lub trzech arkuszy druku, w formacie większej 
ósemki, mieszcząc w sobie najznakomt sze płody poetyckie, dramatyczne, powieściowe, histo­
ryczne i moralno-filozoficzne wszystkich narodów Europy, ze szczególnem jednak uwzględnie­

niem literatury ojczystej.
CENA PRENUMERATY WYNOSI: w Warszawie, oraz na prowincji i w Ce­

sarstwie, rocznie rs. 6, półrocznie rs. 3, kwartalnie rs. 1 kop. 50.
Adres: Redakcja „Kłosów1* w Warszawie. Nowy-Swiat 41. 1402

12 k. —
6 „ -
3 „ -

i Skład Nut Muzyczny cli
F. H0SICKA, (

Senatorska Wr 49G, 
otrzymała Uft skład główny: 

Rs. Fr. Rakowskiego, „Nauka Chrze 
śdjtińska”. Cena kop. 25.

Ks. Fr. Rakowskiego, „Dopelnięnie ka­
techetycznego wy kładu nauki Religjt 
dla młodzieży”. Ceno kop. 30.

Do nabycia również w znaczniejszych 
księgarnia h. 141ńr

Od lat dziewiętnastu znany jest zaszczytnie Publiczności czytającej pod względem 
obfitości i doboru swej treści, jakoteż niezwykłej taniości.

Pismc to wychodzi raz na tydzień w Sobotę, obejmując 16 kolumn w dwie szpalty 
ścisłego garmontowego druku.

CENA PRENUMERATY WYNOSI: w Warszawie rocznie rs. 3, półrocznie rs. 1 
kop. 50, kwartalnie kop. 75. Na prowincji i w Cesarstwie, rocznie rs. 4, półro­
cznie rs 2, kwartalnie rs. 1.

„KŁOSY"
CZASOPISMO ILLUSTROWAKE TIGODBIOWE,

Winogrona Badenskie kuracyjne,
codziennie świeże nadchodzą do handlu

wychodzić będą i nadal co tydzień we Czwartek, w objętości 2-ch arkuszy, dru­
kiem ga>mostowym na interliniach; z dwoma dodatkami beŁpłatnemi, z których jeden 

zwyczajny zawierać będzie powieść tłumaczoną, drugi zaś nadzwyczajny:
WZIĘŁA MICHAŁA BAŁŁCEłIEGO,

oba te dodatki, czyniące blizko 1800 stronic druku, czyli od 8—10 tomów zwykłego książ­
kowego wydania, bez żadnej dopłaty prenumeratorom naszym rozsyłać będziemy. 
Jako Premium zaś artystyczne damy reprodukcję jednego z ostatnich obrazów 

HENRYKA SIEMIRADZKIEGO.

WARUNKI PRENUMERATY „KŁOSÓW" 
pozostają i nadal niezmienione, a mianowicie:

Na prowincji w Cesarstwie 
i Królestwie:

Rocznie................................. Es.
Półrocznie.........................  • „
Kwartalnie ........ n

przy przesyłce wprost do Redakcji Rs. 3 kwartalnie, lub
w Państwie Niemieckiem za pośrednictwem Leitgebera oraz innych księgarni w Po­

znaniu kwartalnie 4 Marki. Z przesyłką pocztową w obrębie całego Cesarstwa 
Niemieckiego, kwartalnie 4 Marki i 50 fen.

w Państwie Austrjackiem za pośrednictwem D. E. Friedleina oraz innych księgarni 
W Krakowie kwartalnie 2 gnid. 50 kr. Z przesyłką pocztową w obrębie całej 
Anstrji kwartalnie 3 guld. 20 kr.

W Państwie Austrjackiem za pośrednictwem Gubrynowicza i Szmidta oraz innych księ­
garni we Lwowie kwartalnie 2 guld. 80 kr. Z przesyłką pocztową w obrębie 
całej Austrji kwartalnie 3 guld. 60 kr.

Treść „KŁOSÓW” stanowią: Życiorysy i wspomnienia poimiertne ludzi zasłużonych, 
szczególniej współczesnych, odznaczających się na jakiembądź polu. Powielći i opowiadania 
oryginalne, (w osobnych zaś dodatkach, dołączających się do każdego numeru „KŁOSÓW”, 
tlómaczone z obcych literatur). Poezje, dramata, komedje, podróże, przeglądy literackie, oraz 
krytyka dzieł ważniejszych, pojawiających się tak w kraju, jak i za granicą; studja lite­
rackie, traktujące o ruchu umysłowym u nas, jak i za granicą w ogóle; przeglądy teatralne; 
muzyczne i artystyczne; kompozycje muzyczne, wiai 
historja; etnografia; krajoznawstwo; archeologia; rzeczy społeczne; hygiena; nauki przyrodnicze', 
traktowane głównie w rezultatach i w sposób dla każdego przystępny; korespondencje lite­
rackie, artystyczne, społeczne i polityczna z kraju i z zagranicy; kronika tygodniowa, 
streszczająca w sobie główniejsze fakta, zaszłe w ciągu tygodnia; wspomnienia z przeszłości, 
pamiątki i opisy miejscowoici; przeglądy polityczne; rozmaitoici, humorystyka, zadania szachowe, 
rebusy i t. p. Wszystkie prawie te działy reprezentowane są w „KŁOSACH” w formie 

dwojakiej, to jest piórem i ołówkiem.
■.......... • OOgOO*--' ■ >

Tygodnik Romansów i Powieści.'*

Z. S*l( HOW HU KI.
Warszawa, Wierzbowa 6 (Hotel 
gielski), poleca różnego rodzaju Sternp*

Monogramy, po chuach bardzo nizkic#‘

Nagrody Rs. 3.
Zginęła maleńka czarna suczka, ogon i uszy 
obcięte, podpalana ua piersiach i łapkach. 
Kto wskaże lub odprowadzi na Leszno pod 
Ni4 36, do sklepu wódek, otrzyma powyż,szą 
nagrodę. _______ ___________1411

LIKWIDOWANA 
Kassa Zaliczkowa 

(Lombard)
Plac Warecki Nr 2 

zawiadamia, że w dniu 12 (24) Września 
1888 r. i dni następnych, od godziny 
iO-ej zrana, odbywać się będz.ie bcytacia 
na sprzedaż zastawów zalegających 
do dnia 12 (24) Czerwca 1888 r. 1166

NATALJA PORAZINSKA, i
Przełożona Pensji żeńskiej 6-cio-klas.

. , . War^awie, Szpitalna Ar 1,
zaw.1 ootI^ia-?2-2rJriC->30-Wa-ne> że «apis uczennic na rok szkol­
ny 18S8/9, rozpoczął się 16-go Sierpnia, lekcje 8-go Września.

w Warszawie:
..........................Rs. 8 k. — 
......................... B 4 „ - 
......................... » 2 „ - 
........................ , 677,

ą,GŁOSU“ Nr 35 
wyszedł z druku i zawiera następu­

jąco artykuły:
1) „Pouczające wskazówki” p. J. L. Popław­
skiego. 2) „Położenie włościan w gub. Po­
dolskiej’ przez E G. 3) Współcześni poeci 
fraucuzcy” p. A. Langego. 4) „Z niwy li­
terackiej swojej i obcej’ p. T. T. Jeża. 5) 
„Sprawozdaniu naukowe i literackie’ (W. 
Pieniądze papierowe. Uzasadnienie prawa 
obrotu pieniężnego) p. Ż. K. 6) „Heż obłu­
dy” p. Marjana Bohusza. 7) „Głosy” (Ubez­
pieczanie robotników. Droga nadwiślańska. 
Po pańsku. Sprawy szkolne. Towarzystwo 
bratniej pomocy. Reklama) 8) „Z kraju” p. 
J; Nieborskiego. 9) „Korespondencje Głosu:’ 
z Krakowa p. Kucharskiego, z Łukowa p. 
W. Głuchowskiego. 10) „Przegląd społecz­
ny”. 11) „Przegląd polityczny”. 12) Kromka 
literacka. 13) Kronika powszechna. 14) Bi- 
b jogrufja. 15) Ogłoszenia. 16) Odcinek: 
„Dwa diabły”, fantazja romantyczna przez 
A. Dygasińsk ego. 1403

bu® J.TJ.XAA'i -o- , os
Ś-to KRZYSKA Nr 8. 1

4-ty dom od Nowego-Św.atu.

LEONJA RUDZKA,
PRZEŁOŻONA

Pensji Żeńskiej 
zawiadamia osoby interesowane, 
egzamina uowo-wstępujących uczeń01 
odbywają się codziennie od godziM 
10 ej zrana do 4-ej po południu.

Zielna Nr 13 i Wielta Nr 41
,351K (Dom przechodni).

I
 WYPRZEDAŻ *

Dlii Papisrowjcli (EeszteD 
do 10 roi o 50%, 
do 20 roi o 25°/o

niżej cen praktykowanych, w SkładB0 
obić, cerat i rolet pod firmą

W. Muszewski,
Długa 40, wprost Hotelu Polskiej?^

Mateja Kalendarza dla Letarg 
prosi uprzejmie pp. Lekarzy o iP’Lj 
dzeme swych adresów w kalendarzu *j' „ 
roku i jeżeli znajdą niedokładność In0 Ł 
minięcie, o łaskawe powiadomienie 0 ‘ , 
w najbliższym cznsie księgarza X- ** 
kara w Petersburgu. 1397R

Pierwsza w kraju Fabryka
Stempli kauczukowych

i metalowych,

traktowane głównie w rezultatach i w sposób dla każdego przystępny; korespondencje 
rackie, artystyczne, społeczne i polityczna z kraju i z zagranicy; kronika tygodn 
'------- >— s0],je główniejsze fakta, zaszłe w ciągu tygodnia; wspomnienia z przeszłości,

dityczne; rozmaitoici, humorystyka, zadania szachowe,
199845

^
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r FABRYKA 1
STANIKÓW

l wyrobów poi.czoszni- 
czych, poleca różnego 

rodzaju „Jersty” 
l dla uczennic etc.

Ceny nizkio^JB

KUR JER WARSZAWSKI.—Dnia 5 wrześni* 1888 «

1180

■Ogrody na wystawach za najlepszą, naukę i metody, patenty wynalazku w Paryżu, Brukselli itd.

Ważne dla Dam i Magazynów Bielizny.
« . A AVEREGO GŁODZIŃSKIEGO, znanego autora Metody kroju sukien, wyszło z druku nowe 
.Riewycauie rNnjnowszej i najpraktyczniejszej .1WBGTODY 14ROJU BUtUIZNY męz- 

damskiej, dziecinnej i wszelkich neglizów”, w językach: polskim i ruskim. Wydanie to 
^’"■i.kszone nowcmi pięknemi wzorami <lo kroju, monodramami i literami do znn- 
C*e»ia, zawiera 26 tablic rysunkowych z wielu szczegółami tecbnicznemi, bardzo ważnemi dla krojczyń 
“ hiajfazynacli i w domach lamiiijnycis. Sposób wykładu tak ułatwiony, że podług niego nawet 
^uie Panie wyuczają się kroju i złożenia fasonów, stosownie do każdej mody i figury, nawet nieforemuie zbudowanej. 
®da metody kroju bielizny rs. 3; nabywać ją można osobiście we wszystkich Szkołach autora, pocztą zaś wysyła się 

Jdko ze Szkół: Warszawskiej (Kowo-Senatorska 2) i Moskiewskiej (l werskaja d. Polakowa 31),. za. doliczeniem na 
koszta przesyłki kop. 40. Na naukę kroju i szycia bielizny, jakoteż i sukien przyjmuję codzjenęie.

w y. ■ aa««» ŁaeL właściciel wielu Szkół kroju i autor metod,

UHTFj CENTRALNY w Krakowie, 
ilu i L.L Plac Matejki, w pobliżu dworca. 
Nowo urządzony, wszelkie dogodności, kom­
fort zagraniczny. Restauracja w miejscu. 
Ceny umiarkowane. Poleca się Szanownej 
Publiczności. 1054

instancja Swljń 
Przelożana Pensji Żeńskiej, 

Nowy-Swiat Nr 70, I 
OnTJi4’?1* Szanownych Rodziców i | 
H?ńs. ?n^' ze zaPj« uczennic przy- | 
nfedodrjhn’nPi6DSJ’°narek’ trwa codz|en- | 
rem ślnł;?„ 2rana *>° wieczo- | 
sie ńnUrn^-penfJOnarkem zaPe"nia I 
się najtroskliwszą opiekę oraz ken- fc 
wersację w językach obcych. 1228®

W E L O CYPEDY
wszelkiego rodzaju, własnej i zagranicznej fabrykacji, po cenach 

najtańszych.—Cenniki iljnstiowane b zplntnie 
WEiKERT & BRECHSLER w Łodzi.

Fabryka Mebli żelaznych, Welocypedów i Wózków dziecinnych. 
UWAGA! Sposobnesć znakomita! Kilka sztuk wybornych angiel­
skich Tricykluw i wysokich Bicyklów do sprzedania po cenie nad­
zwyczaj nizkiej. 1419r

Magistrat miasta Warszawy.
ej . Unia 7 (19) Września r. b., o godzinie 12-ej w południe, odbędzie się w sali licy- 

Magistratu miasta Warszawy licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje 
trzyletnią dostawę od dnia 1 (13) Stycznia 1889 r. do takiejże daty 1892 r.

podwód do wojennych i innych potrzeb,
od rubli 2,370 rocznie.

tg Warunki licytacyjne mogą być przejrzane w Wydziale Administracyjnym Magistra­
te’ szczegółowe zaś ogłoszenie o licytacji, jako też wzór do deklaracji, wydrukowano 1 

**iy w Dzienniku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej. 1361r

z 1835 roku,
j edyne w kraju zajmujące sij Wala itajtaii™ W, 

fetóre otrzymało prawo przekształceni sit ii 
TOWARZYSTWO WZAJEMNE.

Kapitał Zakładowy Rs. 1,000,000,
Kapitał Rezerwowy „ 7,592,453,

Jeneraliia \ ; na Królestwo Polskie
w Warszawie, ulica Bielańska Nr 4, 

przyjmuje na najdogodniejszych warunkach ubezpie­
czenia podług wszelkich możliwych kombinacyj na ży­
ciu ludzkiem opartych, jak również ubezpieczenia po­
sagów dla dzieci i stypendja na wychowanie tychże.

Przytem szczególną zwraca się uwagę na tak zwa­
ne ubezpieczenia podwójne, podług których jednocze­
śnie można mieć zabezpieczone utrzymanie na starość, 
jak również zapewnienie bytu rodziny w razie wcze­
śniejszej śmierci ubezpieczonego.

Ubezpieczeni nie ponoszą żadnych kosztów za po­
lisy i nie opłacają marek stemplowych, oraz przyjmują 
udział w zyskach.

Wszelkich bliższych informacyj udziela Jene- 
rai in?* Reprezentacja w Warszawie, oraz 
Ajenci we wszystkich znaczniejszych miastach. 1353R

Rowery, Bicykle, Tricykle i Tandemy, oraz wsz-tkie Weiocypedy
* Pierwszorzędnych fabryk zagranicznych, jakoteż znaczny wybór Welocypodów 

dziecinnych, zna duja się zawsze na składzie

J. i S-Łł1,
Kr.ikowskie-Przedmieśeie M 5 w Warszawie, wprost Uniwersytetu.

Cenniki gratis za nadesłaniem marki 7-mio kop. 1247

wszelkich wyrobów drucianych 

|E. CHRZANOWSKIEGO sćió Bielańska Jfr 16, w Warszawie.

Materace druciane najnowszego systemu, po cenie od 8 do 14 rs.
< Siatki ochronne przeciwko owadom przy otwieraniu okien, od kop. 30 lok. bież. 
,al! również siatki do systemów wszystkich wialni, oraz Beckerowskich, szt. rs. 1 k. 20.
- Dla obywateli ziemskich Przetaki druciane, pociągane chińskim lakierem, do 
^szczenią wszystkich zbóż z kąkolu, groszku, kostrzewy, zastępujące jak najsku- 
J^zniej zagraniczne trieury. Próby czyszczenia wszelkich zbóż dokonywają się 

•kładzie przy fabryce. Cena sit kop. 90 sztuka.
. Sita do koniczyny oraz i do zbóż. Cena trzech sit do koniczyny czerwonej 
s‘ 3 kop. 70, do koniczyny białej rs. 3 kop. 30.

Powyższa fabryka wyrabia siatki do fabryk papieru, cukrowni, gorzelni, krochmal- 
j1- suszarni, do sztucznej wełny, do słodu, oraz owoców; siatki druciane ochronne od gra- 
Q°ticia do oranżerji, inspektów, trephanzów, od kop. 40 za łokieć kwadr.

Zamówienia wysyłają się tak za gotówkę, jak i za Nachname.
Fabryka moja wyrabia także manekiny paryzkie i druciane od rs. 4, które rozsu- 

ają się podług wzrostu i tuszy, oraz wszelkie przybory pszczeluicze.
Maski ulepszone tak dla pszczelarzy jak i dla robotników, do nadawania zboża na 

®as*ynę od 60 kop.

Z powodu ulepszonych maszyn i powiększenia przezemnie fabry­
ki, jestem w możności obniżyć ceny wszystkich tkanin (siatek) dru- 
e‘anych od 25 kop. za łokieć kwadratowy. 1413R

Gustaw Haehle, Ś to Krzyska IL

FLANCE
1233

Ananasów jednoroczna i dwuletnie, zdro­
we, piękno, gatunki jaknajlepsze, są do na­
bycia w ilości 2,000 sztuk. Ceny przystępne. 
Adres: przez Łomżę w Janezewie.

Starszy ogrodnik
Pilicnowski.

Do wypożyczenia zaraz

| Młockarnia parawan

I jkn.
$5 ń U dzierżawcy majątku
jŁu v* rogatfy Petersburską.

Ks. F. Massalska 
udziela francuzkiego i angielskiego, 
teoretycznie i praktycznie, za pozwoleniem 
Władzy. Szpitalna At 5. 13.191:

DO ZAKŁADU 1234 

NAUKOWO - WYCHOWAWCZEGO 
Ludwiki Lisikiewicz, 

Nowy-Świat 57, 
przyjmowane są dzieci obojga płci od lat 
5_ ii i przysposabiane stopniowo i grun­
townie do gimnazjum lub pensyj wyższych. 
Pensjonarzo i pensjonarki maja cią. 
głą konwersację w obcych językach Zapis 
uczniów i uczennic odbywa się codziennie

7599

^
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róg Krakowskiego-Przedmieścia i ulicy Trębackiej, (gmach dawniej starej Poczty),
poleca wielki zapas:

BUNDIJRÓW dla studentów, uczniów gimnazjum i szkól realnych, tak gotowych jak i na obstalunek 
podług miary.

Na nadchodzący sezon jesienny i zimowy, nadszedł już wielki wybór gotowych ubiorów, jak również materjalów do zamówień 
\ podług miary:

Paletoty jesienne, poczynając . . , . odrs. 17.
Garnitury dziecinne, „ .... od rs. 17.

Garnitury czarne, poczynając od rs. 26.50.
Wielki wybór BI REK SŁAWICKICH. SOAIROKÓW. MARYNAREK skórzanych, 

' (FIBIOIUŁÓW i PALETOCIKÓW dziecinnych i PŁASZCZY gumowych. 1348R

l*aletoty zimowe watowane, poczynając od rs. 21.
I Spodnie zimowe, „ odrs. 5.50.

i

Jubileuszowa Wystawa Przemysłowa

od 14 JMaj a do 31 Października. 88011

!!l WYPRZEDAŻ!'! W HOTELU ANGIELSKIM

*

MW Will, 
MIODOWA 2, z powodu ukończenia sezonu, wy- 

przedaje wszelkie letnie ubrania 
po nader nizkich cenach.

Zar^i Zakładu bram w Warszawie,
wUdomości .WW. PP- Konsumentów, że rewizjo rur i 

ue^<? zapotrTebow^ma^' wTkoilywają się bezpłatnie, po otrzymauhi^>iśmien-

BIELIZNA NAJTANIEJ!
Nie mając sklepu od ulicy, lecz mieszcząc takowy razem z pracownią, 

jestem w możności robienia możliwych ustępstw w sprzedaży moich wyrobów. 
Koszule męzkie odznaczają się najlepszym krojem. — Wszelka inna bielizna 
wychodząca z mojei pracowni, czyni zadość najwybredniejszym wymaganiom.—Na skła­
dzie posiadani duży wybór gotowej Bielizny damskiej, męzkicj i dziecinnej; 
dla uczniów i pensjonarek. Całe wyprawki, Fartusttki czara-;, Kołdry atla­
sowe i tybetowe.—Wyprawy całe, bielizna stołowa, Pończochy, Skarpetki 
i dziecinne Pończoszki. Wszystko w dużym wyborze. — Przyjmuję do roboty 
z powierzonych mi materjałów.—Firma poręcza za dobroć i akurataość w wy­
konaniu roboty, chcąc sobie zjednać stalą klijentelę i jej rekomendację,—Panora Han­
dlującym odstępuję rabat.—Cenniki wysyłam franco odwrotną ; oeztą.
Senatorska 16 26, wprost kościoła Ś-go Antoniego; Skleń w podwórzu 

wprost bramy.—SPECJALNA FABRYKA BIELIZNY 1225
CTKOMŁH JF'WJ

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 31 Sierpnia (12 Września) r. b., o godzinie 12-ej w południe, odbędzie 

w sali licytacyjnej Magistratu miasta Warszawy, licytacja in minus przez opieczeW** 
ne deklaracje,

na reperację zabudowań 5-ej Części Stra# 
Ogniowej na Pradze,

od summy anszlagowej rs. 979 kop. 66.
Warunki licytacyjne i nnszlag, mogą być przejrzane w Wydziale Admimstra^, 

nym Magistratu, szczegółowe zaś ogłoszenie o licytacji, jako też w.-.ór do deklaracji, 
drukowane zostały w Dzienniku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej. 1347r

LICYTACJA
na konie wyranżerowane 15-go Pułka Pf 
gonów, w liczbie 79, odbędzie się dni* 
Sierpnia (12 Września) r. b., na końcu 
Leszno przy okopach. 1371B

| na Okrycia i Suknie damskie. - ? 

aJfiF” Stare gumowe Kalosze “‘Wl, 
kupują się w małych i większych purtjnch.—Zwracać się piśmie11'’, 
z oznaczeniem ceny i ilości: Moskwa, fcredniaja Kisłowka, dom 
tiagowa. 1369R JT. A. Griinberg*

Wydaje Obiady złożone z 5-ciu dań
■-

Śniadania I Kolacje a la carte nadzwyczaj tanio 
i przy wielkim wyborze potraw.

Wina i Piwa w najlepszych gatunkach.
Zakład otwarty do godz. 3 w nocy. 1377R

- Ł«
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■■EK

łx»dzi, Hotel Hamburski;

w Warszawie, Hoża 55.1378R

SJfi panienek do dżetów szydełkiem i rę- 
/ Ocznie, zdatne i do nauki potrzebne. — 
Wiejska .'i 18. Jezierska, w ogrodzie. 16790

Stancja dla uczniów pensji prywatnych. 
Zielna 13, mieszkania 5. 16986

student matematyk potrzebny jako kore-
Opetytor na stale. Nowogrodzka Jś 3, mie­
szkania 1, od 5 do 10-ej. 16654

Lindent uniwersytetu poszukuje korepe­
tycji, lekcji, kondycji. Oferty „Stmiento- 
wi” przyjmuje kiosk w . grodzieSaskim. 16507

^•uka i wychowanie.
— yiurn nnuczjciciBMic^w zzaięsKicj,

7 az*wiecka 16, rekomenduje nauczycieli,. 591

biura kaucjonowanego nauczycie- 
j* *» guwernerów, rządców dóbr i bon 
Hi so cz7bskieg#, trakowskie-Frzedmieście 

r°st resurzy. 1929

• —••**.<* ■ w y t nv ** Kinu.
fc i es biura nauczycielskiego Zaleskiej, l“fi,»^»:ecka 16, ------ .....................

wielki, bony.

*v Warszawie, Grzybów Nr 2 i Nalewki Nr 2bj 
W “ - —
W J*loei*u, u p. L. ilamlok, ulica Grodzka.

El>ouE"erl? potiWOjn^, w języku russktm, 
to.* -** 1® lub niemieckim, wykłada Dawi- 

hca Dzielna 27. 1503

z patentem poszukuje lekcyj i kon- 
bin SrsucJi- Aleje Jerozolimskie 64, mieszka- 

____________  16925 
ra?*czyciolka z muzykę poszukuje lekcyj 
t<“L]jorepetycji. Żelazna 79, m. 8. 16984 
KVczS cielka z pa tentem wyższym, z kon- 
*<1.1 r-6acjił Daucuzką, russkę i muzykę po- 

.y“Je lekcyj. Bednarska Jś 24, mieszkania 
16562

|B’«csy cielka wykwalifikowana, posiada-
1 ’ J9zJ'ki (bez konwersacji)

tęjS oto w uje dzieci d.o zakładów nauko wy eh; 
la korepetycji lub lekcyj na pensjach.

P) może przyjąć w Warszawie lub na 
2~<jncji. Cbmieiua 92—15. 16991
fj^csycielka posiadająca języki z kon- 
Ii:ZverKU':JU, muzykę, pedagogiczna metodę 

''P'J iabia chłopczyków i panienki do gi- 
poszukuje lekcyj lub demi-place. 
Nowy-lświat 34. m. 1, , 16935

Pp^sycielka śpiewu, uczennica Ciafejego 
wio ?"łzJHi1 z patentem, poszukuje lekcyj. 

’S-^L^.miei aka Ńi 2, m. 6, od 12 do 5. 16995 
f^®czycieika, fortepianu, (z patentem kon- 

r'vhtorjniu i z upoważnienia władzy), 
^"żi a ^ekcje na mieście i u siebie. Zastać 
kię i-ej do 4-ej. Ceglana 1, mieszka- 
V-'" 1915
(|?’'c^iycielka z wyższem wykształceniem, 

?Wt!rsaeję francuzkę, zn udzle-lenie 
łiO.izin lekcyj panience 9-letuiej otrzy- 

K ■'““ój, s odzielnem wejściem. Nowowielka 
fr^gżkania 11. 1905

Ucj;ycielk i z patentem gimnazjalnym, 
u IUiuJe lekcyj lub korepetycyj. Bednar- 

o 23, mieszk. 18. 16511

w Sklepie pod „Merkurym,”
przy ulicy Senatorskiej, obok kościoła S-go Antoniego.

Z powodu zupełnego zwinięcia interesu, wyprzedaż trwać będzie przez 
przeciąg miesięcy letnich, po cenach dotychczas niepraktykowanie 

nizkich t. j. niżej cen fabrycznych. 1088r
29. Senatorska 29. „Merkury.”

gir akty kantów przyjmuje w każdym czn- 
| sic do zakładu wyrobów platerowanych i 
cyzoierskich na krótszy czas nauki, ze s o- 
łem i mieszkaniem, za stosowne wynagrodze­
nie. Nowolipie M 8.____ _____

| okaj potrzebny, kawaler, ze świadectwa- 
fc,tu.’, od 11 do 1 w|poł. Elektoralna 43, stróż 
wskaże. 16948

Student uniwersytetu, doskonale obeznany 
z przedmiotami gimnnzjalnemi,mającgo­
dzinę wolni} jeszcze od zajęć, może przyjęć 

jednę korepetycję. Wiadomość: „Studentowi,” 
Zielna 11, m. 16. 16637 

Potrzebne zaraz bieliżniarki, maszynistki, 
dziurkarki i podręczne. Fret* 48, miesz­
kania 12. 16968

ftoszukcjo się osoby z wyższą muzykę i 
I konwersację irancuzkę na godziny. Wil­
cza 24, m. 2, od 11 de 3-ej.16929 

aczeunica b. Inst. Aleks, życzy sobie u- 
dzielać lekcyj nauk klasycznych 1 muzyki 
u siebie i na mieście. Żelazna J& 69, mieszka­

nia 34. 10aW

Lekarz potrzebny do osady fabrycznej, li­
czącej 4,000 mieszkańców. Pensji stałej

rs. 200 i mieszkanie. Wiadomość ulica Pię­
kna Ni 46, u W. p. Kalinowskiej. 16756

L auczycielka z patentem konserwatorjnm, 
15 przyj maje lekcje muzyki fortepianowej. 
Ogrodowa J& 26, mieszk. 1. Można zastać do 
trzeciej po południu. 16598

«łr..sie kilku sztukatorów na wy­
jazd. Acres binro hotelu Saskiego. H>i82 Do sprzedania meble ze stołowego poko­

ju i fortepian mało używany. Hoża Ja 21 
mieszkania 4, godzina 12. 16303 '

l otrzebną jest nauczycielka do dwojga 
F dzieci, posiadająca język francuzki, mti- 
zykę,—• bliższe porozumienie osoby intere­
sowane mogę się dowiedzieć w czwartek i 
p ętek, hole. Angielski, w mieszkaniu dokto- 
ra od godz. 12 do 2 z południa. 16913

B^auczyciel wykwalifikowany i doświad- 
Jjezony, udziela lekcje przedmiotów szkol­
nych. Chmielna 29, mieszkania 4. Kaczo­
rowski 1877

FTirzobny jest zaraz ekspedytor do pio-Jrni z kaucją rs. 150. Wiadomość piekar­
nia Litewska, Leszno ,V 69. 16804

aany potrzebne do krawiecczyzny. Ulica 
Chmielna 19, pracownia Majewskiej. 16810 

potrzebne dziewczynki do nauki w fabry- 
jjce kreplisów i trykotów. Senatorska 19, 
mieszkania 7. 16811

Potrzebni są czeladnicy i uczniowie do za- 
kładu ślusarskiego. Nowy-Świat 28. 161 O

Fotrzebna bona niemka z dobrą kra ieo 
czyznę. Świadectwa wymagane? S nator- 
ska 18, m. 24,1928

Bryczka na resorach parokonna, nowa, z 
pierwszorzędnej fabryki, tanio do sprze­
dania. Wilcza Je 57, m. 1. kó-iua

i aura z patentem konsorwatorjum i nie- 
g mieckim z konwersację, poszukuje demi- 
place. Wiadomość: Krucza Je 7. Schronienie 
nauczycielek. 16970 

Bezel! kl. VIII poszukuje lekcyj lub kore­
petycji. Wiadomość Wielka 31, mieszka­
nia 14, oficyna. _______ 16959

SPHHę

sobą młoda, posiadająca doskonale mu- 
yzykę, języki z konwersacją, życzy zajęcia. 
Warunki przystępne. Twarda 46, m. 39. 16915

i rzez zmianę administracji w fabryce Fra- 
| geta, pozbawiony miejsca pomocnik bu­
chaltera, {oszukuje odpowiedniego zajęcia.
fcrzez zmianę administracji w fabryce Fra- 
g* geta, pozbawiony miejsca dysponent ma­
gazynowy, szuka zajęcia.

Przez zmianę administracji w fabryce Fra- 
getn, pozbawiony miejsca buchaiter, po­
szukuje odpowiedniego zajęcia.

Fr rzez zmianę administracji w fabryce Fra- 
5 geta, pozbawiony posady magazynier, po­
szukuje miejsca magazyniera, inkasenta lub 
ekspedjenta.

Frzaz zmianę administracji w fabryce Fra- 
getn, pozbawiony miejsca kasjer, szuka 
zajęcia.

£j rzez zmianę administracji w fabryce Fra- 
g geta, pozbawiony posady chemik (cukro­
wnik z powołania) szuka zajęcia.
; rzez zmianę administracji w fabryce Fra- 
® geta, pozbawiony miejsca subjekt handlo­
wy, poszukuje odpowiedniego zajęcia. Bliż­
szych informacyj udzieli kantorKurjeraWar 
szawskiego. 1902

Posady £ prace.

Eardzo zdolne introligatorki do pudełek, 
krajania i wykończania znajdą zajęcie. — 
Królewska 29, stróż wskaże. Tamże potrze­

bne są panny do nauki. 16809
t rancuzka z szyciem, poszukuje miejsca, 
g Zgoda 6, stróż wskaże. 16633

ANIELA HOENE 

Przełożona Zakładu Naukowego żeńskiego, 
przy ulicy Mazowieckiej Nr 4, 

podnje do wiadomości Szan. Rodziców i Ojniekunów, źe z początkiem 
roku szkolnego, otwiera Riasę $ B.— Zapis uczennic tak pensjo­
narek jak i przyrodnich, zaczyna się w d. 16 Sierpnia. — Osoby in­
teresowane zechcą zgłaszać się w godz. od 11-ej do 6-ej. 1250R

Panny podręczne i do nauki, oraz zdolne 
maszynistki potrzebne są dostaników iry- 
kotowych, zaraz. Elektoralna 28, n ieszka- 

nia 35.______________________16971

Uczeń potrzebny do składu aptecznego 
Ksawerego Nickiego. Plac św. Aleksan­
dra. 17003

Potrzebne staniczarki. Mokotowska Jft 55, 
mieszkania 1. 16949

POtrze ne są kompletnie uzdolnione do 
bielizny maszynistka i podręczna. Wilcza 
Je 16, m. 18.16957

Bicykl oryginalny angielski, średniej wiel­
kości, mało używany, do sprzedania za 120 

rs. Daniłowiczowska 6, m. 21, do 1 w polu- 
diiie. Hartmansgruber. 16614_ 
\ ywsriy perskie, angielskie, krajowe, ser- 
L wety, portjery, kołdry, dery na konie, cho­
dniki, wycieraczki najtaniej w fabrycznym 
składzie' Kil tynowicza. — Mazowiecka 16, 
wprost Ery wnńskiej.________ 1740

Do sprzedania wanna miedziana, zdatna
do kąpieli, gdyż z takowych wyjęta, w do­

brym stanie. Tamże francuzki garnitur me­
bli. Obejrzeć i kupić można Marszałkowska 
Jb 67, obok gimnazjum. 1903

Mb,r° nanczycielskie Załęski, Mazowiecka 
Po ' Angielka młoda, pragnie udzielać lekcyj' 
frun’O’tspnej cenie.—Lekeje konwersacji 
tani CUz^’ej’ 1 doskonałym wykładam, bardzo 

__ 16611
y ,5° nauczycielskie S.karskiej. Niecała 

Parter, rekomenduje uauczrcieli, na- 
bony.________ 1909________

• \vJ1Cu2ka poszukuje demi-place i lekcyj.
12, m. 7. ________ 1924
tuuIJ'1£i po 30 kop. godzina udziel* 

> lia mieście, osoba wysoko mu­
t'd i,0** Oferty: Trębacka 1, mieszkania 6. 
k^iiLŁej.________________ 16940
||Uoćy anglik, świeżo przybyły, żąda po- 

nauczycielskiej, w mieście guber- 
hiogę 01 królestwa lub Cesarstwa. Wiado- 

w biurze nauczycielskiem Eugenj Hen- 
fr-Agenatorska 11, pasaż Roezlera. 16627 
łfł8’tą ,I0dowita franenzka, z patentem, po- 
ib’r'j'Huje lekcyj i konwersacji. Nowy-Świat 
jSUjucszknnia 15. F. Dnnoyer. 16924 
Lisieckiego języka udziela Władysław 

ChmielIIa 62, m. 6. 16834
^czycielka obzuajmiona z 6-kIasowym 

h'a,|llr6em nauk, posiadająca wyższy patent 
t>cś(s0''^’ z francuzkiego i dokładną znajo- 

Języka russkiego, oraz polskiego i lite- 
^r»J^ hdziela lekcyj i korepetycyj. Święto- 

-fe 41, m. 22. 16958

Zatwierdzona pr. Ministerjum Finans, za & 6662.
2 powodu naśladowań przez wiele fabryk naszych etykiet, byliśmy 

®JU8zeni uzyskać od Władzy potwierdzenie marki fabrycznej w ksztal- 
pe,,JU('za jak wyżej, o czem mamy honor niniejszem zawiadomić Szan. 
•Publiczność.

Upraszamy przy tern Szan. Konsumentów, aby raczyli przy kupnie 
~a8zych Cygar lub tabaki, zwracać baczną swą uwagą, aby etykieta 
Pstrzoną była wyżej oznaczoną marką, gdyż za dobroć takich tylko po- 
VUmy.—Naśladujących ostrzegamy przed skutkami prawa.

gprzeflaż w Składach własnych:

Pctrzesaa jest bona niemka z Fre lowskę 
metodą, na prowincję, zaraz. Zgłaszać się 
mogę osoby z dobremi świadectwami o i go­

dziny 9 do 11 rano. Mazowiecka Je 4, miesz- 
kania 21.____________________ 16943

Fanion potrzeba do szyeia gorsetów, oraz 
do nauki. Piwna 35, m. 14.___ 16926

g. otrzabne są panny do maszyny oraz do 
k dziurek i do wykończania trykotów. Ulica 
Zakroczymska JSi domu 15, m. 24. 16913

L otrzeba korepetytora, uezuię z łaciny. 
r Wiadomość u stróża, Leszno 80, 16976
Potrzebną jest nauczycielka instytutka, 
g ua stałą w Warszawie, oraz bona niemka. 
Wiadomość: Szpitalna J& 1, m. 5. 16823

D3 sprzedania dwa gniade wierzchowe 
konie, jeden 5-cio drugi 12-letni. Wiado­
mość u felczera żandamskiego dywizjonu 

Łeszczenki. Ulica Ciepła. '1912

Dywany wszelkie „najlepiej kupować” w 
głównym składzie Gielżyńskiego Piotra.

Marszałkowska 137. 1825

Kupno i sprzedaż.

Bilard do sprzedania fabryki Troszla. Zło­
ta ?ś 16, w szynku._________ 16989

Bilardy do sprzedania. 'Wiadomość w han­
dlu. Długa 2. 16691

Frzez zmianę administracji w fubryce Fra- 
geta, pozbawiony miejsca kontroler galwa- 
nizmu i wyrobów srebrnych, po 15 latach po­

bytu, szuka miejsca.

Przez zmianę administracji w fabryce Fra- 
getn, pozbawiony miejsca kontroler warsz- 
taiv, poszukuje posady.

Q indent uniwersytetu, sumienny i doświad- 
gjczouy korepetytor, poszukuje lekcyj lub 
korepetycji, za umiarkowani} cenę. O .składa­
nie ofert prosi do Kur. Warsz. pod literami 
M- Z.__________ 1923
£ tudent russki poszukuje lekcyj lub korę- 
ypotycji. Nowy-Zjazd <1. 3, m. 33, (szkoła 
realna). Zastać można od godz. 10—2 po poł. 
i od 8 wieczorem. 16951

Szkoła rękodzielnicza dla kobiet, Ciepła
Jś 12, mam zaszczyt zawiadomić osoby in- 1 

teresowaue, iż kuisa w szkole przerwane 
zostają do dnia 1 października r. b., z powo­
du wyjazdu mego zagranicę. Zaiisnakurs 
nauki kroju robót galanteryjnych ze skóry, 
krawatów, koronek, gnipiurów, haftów i zna­
czenia bielizny, rozpocznie się d. 1 paździer­
nika i trwać będzio do 10 tegoż miesiąca. — 
Ludwika Strońska. 1931'

Bieżnio wie szkół prywatnych, mogę mieć 
ęjtauie pomieszczenie. Komitetowa Ni 1, róg 
Śliskiej, mieszkania 7. 16665

Uczennica Instytutu muzycznego z kon­
wersację russkę i francuzkę, poszukuje 
lekcji.—Biuro nauczycielskie Anny Damerau, 

Krukowskie-Przedmieście J& 38, wprost Sa­
skiego Placu. 16711

* zakładzie św. Łukasza, ulica Królew­
ska 31, u Marji hr. Łubieńskiej, lekcje 
rysunku i malarstwa olejno, aąuarellę, pa­

stelami, na porcelanie, szkle, materji, aksa­
micie, drzewie, kości i t. d.16769

Ucznia potrzebuje zaraz tapicer Krzyża­
nowski. Nowy-Swint 47. 16660
arząau większego uomu poszukuje mło-

^dy człowiek, mogący złożyć kaucję lub po­
ręczenie. Olerty proszę nadsyłać do kantoru 
Kurjera pod lit. S. K. 66. 16836

Zaraz potrzebne staniczarki i podręczne.— 
Krakowskie-Przedmieście Jś 40. A. Ma­
jewska. 17001

F olrzebna nauczycielka russka, z paten­
tem wyższym. Bracka 22, handel Pawłow­
skiego.______________________16789

ę tudent uniwersytetu poszukuje korepe- 
ytycyj lub kondycyj. Wiadomość w skła­
dzie dywanów p. Piotra Gielżyńskiego. Mar- 
szałkowska 137.  16.86
Tlancja dla uczniów z upoważnienia wła- 
gdzy pod męzkim dozorem. Złota As 37, 
mieszki! nia 10.  16289
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Do sprzedania sklep wiktuałów z powo­
du wyjazdu. Twarda Jfe 38. 16909

Filina znakomita bezpłatna, zduńska, do 
pieców, fur kilkadziesiąt. Aleksandrja 

J« 4. 16962

Kupię cukierni; lub kawiarnię. Oferty kan­
tor Kurjera „Cukiernia.” 16629

QokóJ duży, frontowy, zaraz do wynajęcia.
| Ogrodowa 27, mieszkania 17. 16784

g okój dla spokojnego lokatora, ^więto-
| litzyzka Jfe 27, mioszk. 13.16999

Sklep dystrybucyjno-spożywczy do sprze­
dania. Leszno 65.16808

Kasy ogniotrwałe, najtańsze i najlepsze n
R. Bontego. Nowy-Świat 34.425

Rosesja, przynosząca 2,000rs. dochodu ro- 
I cznie, z placem frontowym, narożnym, do 
sprzedania. Warunki dagoene. Wiadomość 
ulica Fabryczna Jfe 16, u rządey.______ 16945

zakład tapicerski. Jlarszałko*'
15123

Łóżka dębowe, krzesełka wiedeńskie, do 
sprzedania. Wspólna 30, m, 16.16977

jasny do sprzedania b. tanio. —
n. 24. 16937

wiktuałów do sprzedania. Chmielna 
16916

Kamka wiejska, młoda, przystojna, *_ 
świeżym pokarmem, bez długu, za rog*‘ 
tką Mokotowską Jfe 4, m. 12.16911

Sekcjo pojedyncze, 1-e piętro, front, z u- 
| sługą do wynajęcia. Marszałkowska 114, 
róg Złotej. 1478

Warszawskiego.—llac Teatralny Nr 473c (nowy 9). AO3BojieH0 l^easypoio Napinana 24 AisrycTa (5 CeiiTfiópia lb8br.
Hodaktor Franciszek Olszewski.—Wydawcy Wacław Szymanowski i Antcni Pietkiewicz (Adam Plug).

Do wynajęcia 2 pokoje, przedpokój i ku­
chnia, wodociąg i zlew, w oficynie, 2 pię­
tro, 220 rubli rocznie. Jeden pokój kawaler­

ski, 3-e piętro, od frontu, za 8 rubli mie­
sięcznie. Wiadomość: Marszałkowska Jfe 67, 
obok gimnazjum.1904

Do wynajęcia od 1 października, przy ul.
Daniłowiczowskiej Jfe 6, 4 pokoje i kuchnia, 

na 1-m piętrze, od frontu, z balkonem, nie­
zwykle ciepłe i suche. Cena 380 rs. ro­
cznie. 16914

I|o wynajęcia od 1 października trzy lo- 
ijkale po dwa pokoje. Marszałkowska 63, na 
rogu Pięknej.16979

Kupąjo złoto, srebro. Nowy-świat 61, w 
mieszkaniu, Henryk Juwiler. 309

Ifcstjum modny z okryciem i kapeluszem, 
jączarne okrycie z dżetem, bardzo tanio. — 
Chmielna 38. m. 6, od godziny 5.______ 16946

Do wynajęcia w każdym czasie w domu
Jfe 28, przy ulicy Senatorskiej, wprost ko- 

śaioła, 6 pokojów, na 1-m piętrze, od frontu, 
które mogą być podzielone na dwa lokale, 
na jaki bądź: kantor lub na prywatne mie­
szkanie. oraz dwa małe lokale, na parterze. 
Zlewy i wodociągi. Wiadomość u stróża. 1650

Mundurki i fartuszki przyjmuje do rob®* 
Hity pracownia ubrań dz.ecinnych, Sienn* 
26, mieszkania 5. 1930

Sklep kolonjalny z dystrybucją za rs. 1,200 
jest do sprzedania. Targ dzienny rs. 30.— 
Wiadomość w cukierni. Żelazna Brama 

Jfe1. 16933

F; gród duży owocowy i warzywny do wy­
li puszczenia. Warunki przystępne. Tamże 
potrzebna gospodyni do samodzielnego zaję­
cia się gospodarstwem. Wiadomość Bednar­
ska 19, m. 16. 1C607

Oklep wiktuałów do sprzedania zaraz albo 
flod 1 października. Wiadomość ulica Łuc­
ka Jfe 21. 16956

Zaginęła walizka z bufetu Nadwiślański®^ 
go d. 4 września, może przez omyłkę 
brana. Upraszam znalazcę o zwrót, Długa 

mieszkania 15. Jastrzębski.______16978

RS ężatka ze świeżym pokarmem, pragpi® 
It przyjąć dziecko do wykarmienia. Uli®* 
Piękna Ju 33, mieszk. 1. 16908

Otancja dla uczennic lub uczniów z I 
Atutu Muzycznego. Nowy-Swiat J* 
róg Alei Jerozolimskiej, lewa oficy™’ 3 
piętro, mieszkania Jfe 2. 16990_^^»

Sprzedam, zastawię lub wydzierżawię dom 
przy stacji Praga, z dochodem 750rs. ro­
cznie. Wszystkie mieszkania wynajęte. — 

Oferty w Kurjerze pod „Dobrze”. 16974

Meble tanio do sprzedania, garnitur czar­
ny orzechowy, szafy, łóżka, biurko dębo- 
we, otomana, garnitur gabinetowy. — Mo­

kotowska 59, róg placu św. Aleksandra, 
stróż wskaże. 16977

Ł.‘ eble za bezcen! Garnitur czarny orzecho- 
|V|wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, 
kredens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szeslongi, 
firanki. Bóg Chmielnej Jfe 37 i od ulicy Mar­
szałkowskiej Jfe 108, m. 30.16676

Konkurencja.” Kantor przewozowy, pl*J
Zielony, załatwia ekspedycje i przew®** 

towarów i wełny na wszystkich koleją^ 
Przeprowadzki i opakowanie mebli. SkrżJ' 
nie gotowe i na obstalunek. 1712

Do sprzedania posesja murowana w środ­
ku miasta położona, przynosząca 4,000 rs. 
rocznego dochodu. Wiadomość ulica Swieto- 

krzyzka Jfe 9, m. 17, od godz. 10—5. 16928

Sklep po rękawiczniku, z dwoma pokoja­
mi, górą i piwnicą, od 1 października. Uli­

ca Świętokrzyska od Nowego-Światu Jfe 6 i 
suterena. Wiadomość u właściciela. 16975

Oędąc w krytycznem położeniu, utrzF 
fejmując kilkoro dzieci z pracy rąk. Upr*' 
szam łaskawych filantropów o pożyć**’ 
rs. 200, *na lat dwa lub spłaty miesięc*1'0; 
Oferty w kant tegożpismapod„M.P.” 1694*

Metie, garnitury, otomany, szeslongi, sza­
fy, tualety, sofy, biurka i inne po 
niepraktykowanie nizkich cenach. Krakow.- 

Przedmieście 10, mieszkania 6, obok Ko­
pernika.'17002

li toby chciał kupić tanio dom w Warsza- 
|%wie, w szacunku czterdziestu do pięćdzie­
sięciu tysięcy rubli, zechce bez pośrednictwa 
nadesłać adres swój do biura ogłoszeń. Se­
natorska Jfe 26, pod lit M. 20.1927

Dnia 1 września o godzinie 11 zrana zag®' 
biono świadectwo niemieckiego konsula1* 
z d. 21 czerwca 1888 roku za Jfe 528, wyda®J 

na imię Apolonji Amborskiej. Znalazca zecb' 
ce złożyć w cyrkule X Nowoświeckim. 1693°

Olszyna. 217 olsz grubych, zdatnych na ba­
le i deski, po kopiejek 15 za stopę kubicz- 
ną. Wiadomość Żelazna Jfe 88 (rśg Nowoli­

pia) w składzie drzewa.1879

ES$agle w dobrym punkcie do sprzedania.— 
Wiadomość ul. Gęsia Jfe 6, u rządcy. 16652

Magle są do sprzedania. Ulica Nowolipki 
Jfe 27.___________________ 16797

KBjagle z powodu wyjazdu bardzo tanio do 
Ijfsprzedania. dom narożny. Ulice Święto- 
jerska Jfe 13/6.16901

fibiady prywatne — pomieszczenie dla P*" 
Ignienki lat 12—14, do wspólnej nauki, f;I7 
tepian. Nowy-Świat Jfe 64, mieszkania 14, 
2-ej do 5-ej.16663

Zaginął piesek ciemno-szary, kudłaty, 
strzyżony do połowy, mający łatkę na pi®r1 
siach i przednie łapki białe. Kto odprowad** 

Srebrna 2, m. 14, otrzyma nagrodę. 16981^

2pokoj
do 17. J________________________

J0 pokoje, przedpokój i kuchnia, 2-®P*S^j 
kffront, zlew, 320 rocznie, do wynajęci* 
1 października. Tamka 16. 16496

Pomieszczenie dla dwóch panienek, szcze­
góły! warunki w biurze pani Dąbrowskiej, 
Krakowskie-Przedmieście Jfe 7. 16939

Kwit rekrucki jest do nabycia. Wiadomość 
Nowolipki 29, m. 4. 16666
a wiór krajowy, koniak kuracyjny, spiry- 
tuz żytni 97%, oliwę Nicejską Vierge naj­

lepszą, poleca handel L. Wróbel, Krakow­
skiie-Przedmieście 25, stara poczta. 1762

Doniesienia rozmaite* 
Akuszerka Ring, przyjmuje na mieszks"^ 
fąosoby spodziewające się słabości, lub prW 
byle nu kurację. Krucza 38. 16667
Akuszerka M. L., z dyplomem medyk0' 

chirurgicznej akademji, przyjmuje daID/. 
sekretne w wspólnych (oddzielnych pokojaC*j 
udziela porady w zakresie swojej special® 
ści od 9-ej do 12-ej w południe i od 4-ej 0 
6-ej po południu. Ceny umiarkowane; °P ? 
ka i dyskrecja zapewnia się. Widok J® ’ 
mieszkania 2. 16954 

(treble po zwiniętym magazynie, rozmaita 
lii garnitury, otomany, S’eslongi, szrfy, kre­
densy i inne za bezcen, świętokrzyzka Jfe 13, 
w podwórzu, w oficynie, stróż wskaże. 16897
gk eble używane rozmaite, tanio poleca za- 
■fjkład wyłącznie używanych przedmiotów. 
Maków, Solna 10. 16794

spożywczy, dystrybucyjny, owoco- 
” z dobrem od- 

targu dziennego przecięciowo rs. 20, 
sprzedania. Tłomackie Jfe 3. 16964

Tanio sprzedam! Zegar tygodniowy, biur­
ko gdańskie z bronzami, obrazy, akwarel- 
le. Jfe 39 Leszno, m. 12. 16753

Kasy ogniotrwałe, o 25 procent tańsze od 
innnych cenników. Marszałkowska 125. 
Sikorski. 15723

Przyjmę dziecko do wykarmienia, w dom* 
przy ulicy Wróblej 3, mieszkania 9. 1693;

Frzybłąkany wyżeł, maści szarej, z-czai” 
F nemi centkami do odebrania, za zwrot®1* 
kosztów, przy Brukowej Jfe 1, m. 6. 16960^

Plac Teatralny Jfe 473B, do wynajęcia od
1 października dwa lokale: na 2 i 3-m 

piętrze, 6 pokojów, przedpokój, kuchnia z 
wszelkiemi wygodami;—na 3-m piętrze 3 po­
koje, przedpokój, kuchnia i śpiżarka. 1925

Plac Teatralny Jfe 473B, sklep duży, z o-
knem wystawowem, pokojem od ulicy Se­

natorskiej do wynajęcia każdego czasu. 1926

Pomieszczenie dla panienki, z życiem lub 
bez. Miodowa 15, mieszk. 35. 16966

Z’ ałobne kapelusze najgustowniejsze i u»J' 
tańsze w magazynie M. Zadora. Niecą*

14, 1-sze piętro.15618

F7 otrzebny lokal na fabrykę z motorem wo- 
| dnym. Kontrakt długoletni. Oferty: „Mo­
tor.” 16930

Tanio! Wolant nowy, koń, uprzęż angiel­
ska, komoda o 6 szufladach rs. 20, szafa

16, biurko roęzkie 20, Wilcza 59. 16451

Interesa liandl. i mnjąlk.
Ro sprzedania lub zamiany majątek ziem- 
1’ski, bez długów, na dom bez długów. Wia­
domość od 9 do 12 w południe. Bednarska 
Jfe 19, m. 16.16605

Do sprzedania sklep z mieszkaniem. Szpi- 
talna 5, w mydłami.________ 16766

Handel kolonjalny lub skład wódek gdyby 
był do zbycia na dogodnych warunkach, 
znajdzie nabywcę. Proszę zostawić adies pod 

literami F. Ł. w Kurjerze Warsz. 16812

i— ■ -- --------------------

Sklep za rs. 15, do wynajęcia każdego 
su. Leszno 33. 16732^

Za rs. 120 rocznie osoba płci żeńskiej 
znaleść bardzo przyzwoite utrz^I*^,jch 
przy zacnej rodzinie, na jednej z pobU* # 

stacji. Adres proszę zostawić w kanto 
Kur, pod lit. W. B. _________16932

Złota 16, zaraz do wynajęcia na pięlrzeA,
5 frontowych pokojów, z kuchnia®1’ .j 

ztenką, klozetem, właściciel wskaże. to^» 
Zaraz do wynajęcia pokój dwu-okien1^'

10 rs. miesięcznie. Krakowskie-Prz®0® 
ście 43._____________________ 16955
2 pokoje, kuchnia, miesięcznie rubli 

do 17. Mostowa 16. 16923

Akuszerka b. starsza Instytutu Pol,’zllij 
czego, przyjmuje panie spodziewając® 
słabości, udziela porad w zakresie swej 

cjalności, umieszcza dzieci; pokoje wspdJ* 
lub oddzielne, opłata nizka. Zielna 9, r°* 
Złotej._____________________ 16983 __ „
Bukowska akuszerka dla pań spodzieff,j 

jących się słabości, ma pokoje oddziel’* * 10 
wspólne. Umieszcza dzieci. Opłata wzglgdB* 
Bednarska 21. 16681 x

Sklep wiktuałów z dystrybucją do sprze­
dania, z wody gorącej opłaca się komorne

10 rs. miesięcznie, składające się ze sklepu, 
pokoju, kuchni, przy rogu Mostowej i Bu­
gaju Jfe 23. ___________________ 16969

Co sprzedania folwark 9-wlókowy, w nim 
trzy włóki samej łąki, warunki przystęp­
ne. Wiadomość Waliców 15, w kantorze fa- 

bryki makaronów.____________ 16952_____
Dom drewniany w Warszawie, przynoszący 

800 rs. dochodu, na dobrych warunkach do 
sprzedania. Wiadomość na Nowej Pradze 
przy ulicy Poprzecznej Jfe 106, u właściciela 
domu._______________________ 16987_____
Dom z interesem przemysło wym do sprze­

dania. Wiadomość Ogrodowa Jfe 25, mie­
szkania Jfe 29, od 5 do 8 godziny, bez pośre­
dnictwa. 16996

a fabryczkę asfaltową potrzebne do wy- 
jKnajęciu zabudowanie odosobnione, (domek 
mieszkalny, szopo duża, murowana), w oko­
licach podmiejskich Warszawy. Oferty w 
Kurjerze pod lit. X. Y. Z. 100. 16869

Od 1-go października do wynajęcia mie­
szkanie, na 3-m piętrze, 3 pokoje z balko­
nem na ogród, przedpokój, kuchnia, śpiżarnia 

i wygódka, dwa wejścia. Daniłowiczowska 
Jfe 10. 16705

Namka wieku lat 20, ze świeżym pok»f' 
mero, poszukuje miejsca do dziecka?

szka w Podolczynie. Najbliższa wiadomo*0, 
ul. Krucza Jfe 13, w maglu._____ 16910

»amka z dobrym pokarmem. Ulica StaW^ 
Jfe 20.16647

r okój z meblami, usługą i może być cało­
dzienne utrzymanie, na żądanie fortepian 
i konwersacja francuzka. Krakowskie-Przed­

mieście Jfe 9, m. 5. 16852
poszukuje się od 1 października r. b. mie­
li szkania, złożonego z 4-ch pokojów, przed­
pokoju i kuchni z wygodami, w blizkości uli­
cy Marszałkowskiej, lub w środku miasta, w 
cenie do rs. 450 rocznie. Oferty śpiesznie w 
Kurjerze dla J, 8. W._________ 16896
jrbćżne lokale fabryczne z motorem paro, 
[jwym lub bez, także na warsztaty do wy. 
najęcia zaraz. Wiadomość: Żelazna 89/113- 
u właściciela tamże. 15917

Heble do sprzedania tanio, garnitury orze­
chowe czarne, szafy, kredensy, stoły ja­
ne, łóżka, bibljoteki, biurka. Ulica Hoża 

Jb 17._________________________ 16973
Ciarki pocztowe 1,250 sztuk, przeważnie 
fil stare europejskie i album za rs. 50. Ulica 
Krochmalna 54, m. 22, codziennie od 8 wie­
czorem, w niedziele i święta od 1 do 5 po po­
łudniu. 16961

Nowość: Dywanowe obrusy jutowe rs. 2, 
kołdry 2.65, dywaniki 95 kop. Towar ele­
gancki, nadzwyczaj trwały. Skład fabryczny, 

Maków. Solna 10.16792

Jest do wynajęcia salon i dwa pokoje, z 
meblami, może być każdy oddzielnie. Wło­
dzimierska Jfe 16, m. 8, od frontu. 17004

Lokal na 2-m piętrze, 4 pokoje, balkon, 
przedpokój, kuchnia, pasaż, wygódka, śpi­
żarnia, 2-e piwnice rs. 360. Piękny widok na 

ogród. Tamże 2 lokale mniejsze. Lipowa 5, 
blizko Oboźnej. 1908

Smagłe do sprzedaniu. Wiadomość ulica 
g^Krucza Jfe 35.______________16942_____
BHagle do sprzedania. 'Wiadomość ulica 
|g|Mokotowska Jfe 57. 16963

|jutli 1,000 jest do wypożyczenia na dobrą 
Ijliipotekę domu w Warszawie. Adres w 
kantorze Kurjera W. zostawić pod literami 
Z. K. W.____________________ 16950

klep spożywczy tanio! do sprzedania. — 
Aleja Jerozolimska Jfe 31,________16094

^rklep spożywczy z dystrybucją, materjała- 
mi piśmiennemi i magle do sprzedania 

razem lub oddzielnie, zaraz, za przystępną 
cenę. Wiadomość Powązkowska Jfe 2. 16405 
F:klep wiktuałów i magle w dobrym pun- 
fc'kcie. do sprzedania. Twarda Jfe 23. 16992 
(jklep 'towarów kolonjalno-spożywczych i 
tJd elikatesów jest do odstąpienia z dwoma 
pokojami i piwnicą przy ulicy pryncypalnej 
za cenę przystępną. Bliższa wiadomość Kra- 
kowskie-Przedm. Jó 85, w restauracji. 17000

Lokal jeżeli można jedno-piętrowy potrze­
bny, odosobniony, z siłą pary 3—4 koni, 
lub małym kotłem parowym i maszyną takąż, 

w okolicy rogatek Wolskich lub Powązkow­
skich. Oferty pod „Hel” przyjmuje kantor 
Kurjera._____________________16870

Howy-Świat Jfe 1, ważnym punkcie zaraz, 
do wynajęcia duży sklep, z oknem wysta­
wowem, z mieszkaniem lub bez. 16907

Do spmdanta fortepian mzehoniowy, ró­
żne meble i zwierciadła w złoconych ra­
mach z konsolami. Szpitalna Jfe 10, mieszka- 

pia 2/3._____________________ 16735
(fabryka parasoli, poleca parasole po przy- 

stępnych cenach, a także przyjmuje po­
krycia i reperacje. Królewska Jfe 23, wprost 
ogrodu.____________________ 16988
(fortepiany, pianina i fischarmonje nowe i 
| używane, do sprzedania i wynajęcia. No- 
wy-gwiat Jfe 1. J. Hinz. 16994

F ortepian w dobrym stanie za rs. 75, do 
| sprzedania. Wolska 36. 16796

Fortepian, pianino, kupuje, sprzedaję ra­
tami, wydzierżawiam, zamieniam najprzy­
stępniej. Aleje Jerozolimskie 25. 15705
ortepian Kralla, system belgijski, dubel- 

'towy blat, rs. 300, niżej kosztu za rs. 250. 
olta Jfe 12, mieszkania 4._________ 16777

Garnitur mebli, łóżka, szafy, komoda, 
kredens, stół, krzesła, biurko, otomana.

Świętokrzyzka 39, m. 2. 16699

Ramki, necessairki, bonbonierki, buwoiry, 
drobiazgi, tanio. Chmielna 37, m. 24. 16917

Sprzedają obuwie damskie, męzkie i dzie­
cinne, oraz buty długie dla chłopców po 
cenach zniżonych. Ulica Marszałkowska Jfe 

143, w b.izkości ogrodu Saskiego. .1. Zacho- 
Z1CZ:-.---- --------- — ___ 16716

^".przedaina. ŻT^ y wia 1, m. 2.__________ 16993
W drukarni hurjeia k-'- "—~~

Warsztat kowalski wykonywa wszelk10 
roboty, jako też i kucie koni, po cena®* 
nizkich. Wiadomość na miejscu, ulica Sol®0 

Jfe 77._______________________16921

Znaleziono w monecie rs. 5 (pięć), któf* 
właściciel za udowodnieniem może otrzf' 
mać od Antoniego Rutkowskiego, przy uli®* 

Leszno Jfe 61. 16922

Qklep spożywczo-kolonjalny do sprzedania, 
(^kapitał potrzebny około 2,000 rs. Wiado­
mość w zakładzie kuśnierskim F. Tarasień- 
skiego. Marszałkowska 143.__________ 16919
Sklep wiktuałów jest do sprzedania. Uli­

ca Gęsia Jfe 77. 16920
ff»klep spożywczy, dystrykt 
ąjwy, na pryncypalnej ulicy, 
byciem, 1 „ 
jest <lo sprzedania. Tł

Ulica Sienna Jfe 13, magle są do sprzeda- 
nia.______________________ 16931

Z powodu nagłego wyjazdu restauracja 
do sprzedania. Wiadomość Plac Zamko­
wy Jfe 91, Edmund Dobranowski. 16967

lokale.

Bednarska 24,—6, 3, 2, oraz pojedyńcze 
pokoje z wygodami, wodą, zlewem. 16982

E ortepian wiedeński „Asta” 7 oktaw, ory- 
ginalny. Żurawia 10, do stróża, 16944

F ortepian do sprzedania za cenę rs. 45. — 
| Dzika 58, u rządcy domu._________ 16906
F ortepian Hofera mało używany, do sprze- 
| dania za rs. 320. Pianino do wynajęcia lub 
sprzedania. Reperacje, strojenia przyjmuje 
Elwart. Nowy-Świat 28.__________ 16962
F ortepian sprzedaje za rs. 90. Nowolipie 
F Jfe 4, nu 17. 16980


